
. 
Rtk IY. llr 115 (959) 

ŁÓDŹ 
SOBOTA . ' 

2& 
czerwca 1948 r. 

Cena 5 zł. 

Z Dlia.sta odbudowq i twórczej pracą 
Nasi wczasowicze spędzają czas w:v
pcczynkn w najbardzie,J malowni· 
czych zaka,tl~ch kra.ju. Wielkim po
wcdzcn!cm cieszą się w tym roku 
okolice Jeleniej Góry i Karpa.cza. 
a Snid:ka staje się tak popularna rozbrzmiewa potężny głos .Pokoju jak zakopiański Giewont 

Konłerencio warszawsko 
zakończona 

W dniu 24: czerwca br., w WarTow. premier Cyrankiewicz żegna uczestników konferencji warszawskiej 
szawie, 7.akończyl'a sJę Konferen

równie prostym zadaniem, a niedo cja Ministrów Spraw Zagraniezn-W dniu wczorajszym opuścił \Varszawę wicepremier rządu ZSRR min. Mołotow, oraz 
przedstawiciele państw uczest11iczących w warszawskiej konferencji ministrów spraw zagra
nicznych. 

Na lotnisku okęckim zebrał się tłum, liczący ponad 50.000 osób. 
Wśród niebywałego entuzjazmu tłumu~ wśl'ód okrzyków na cześć radzieckiego ministra 

spraw zag1:anicznych, na część Gcneralbsimusa Stalina i na część z,11--iązku Radzieckiego, wi
cepremier Mołotow opuścił Warszawe. 

ZEGNAJĄC ZAGRA.i. TICZNYCH- GOŚCI, 'IOW PREMIER JÓZEI~ CYRANIUEWICZ PO 
WIEDZIAŁ iU. IN.: 

cenianym jeszcze przez imperiali- · C 
stów i p.odżegaczy wojennych, jest uych ZSRR, Albanili, BułgariJ, ze 
zadanie utrzymrutla pokoju. chosłowacji, JugosławM., Polski, Ru 

Serdecznie żegnamy naszego v:y mmdi i Wę~.ier. 
pr.óbowanego. pr~yjaciela wiceprc- Na por:mnym posiedzeniu prze
:rmer~ rządu i ~:stra Sp~w _Za- wodni.ea;ył MWstcr Spraw Zagram 
granicznycI: ~w1ą:qm Radzieckiego h ZSRR _ w 1\-1. ~loł-Otow 
:Mołotowa ? zycZlllu tnu dalszych cznyc • . . . ' 
zwycięstw w naszej wspólnej wal- ns wiecwrowym - lUmnster Spraw 
ce o pokój i postęp. Zagra.nicm~·ch Rumunii, A. Pau. 

Prosimy l\liuistra. lUoJotowa, a- ker. 
· · · · . , lby p1"l'.ekinał od n:irou polskiego , iad 

• żegu~y dzis .Mnustrów Spraw 'fr:iat z miasta, które bylo miej- Zd!ljc:my sob:c doskonale sprawę serd.ecine W.fraz~· ~mt i przy- l\.onferencja opracowała O!>tv 
Za~amc2nych_ ośmiu pai1stw: sc!lm bezmiernej męki setek tysię- z tego, b z. nami i za nami sii tak- jaźni dla w:1~Jkiego wodza bubater cz~n!ie w sprawie decyzji konfer~~-
Związku Radzieckiego i krajów tle er ludzi. że in!!q narody -- te, które chcą sl<lcl1 1ui.rodow Zwiąrlm Radzieckie cji londyńskiej. 
~okracji ludowej, którzy zebrał! Ktmfereucja. po;\\ięc-0na b~ła . p::ikoju i post~pu dz:ś jrA"lz:::zelgo, nar.;1.e.~o wiel!Ciego przyjaC"~1~Ja, Pełny fokst oświadcu-Jti:!. Konfe 
3.!ę na kon~erencji w Warszawie. za.g<l.!ln.ieniom ~iem!:ec. wbrew wc!i s11:oich rz:::_cllw i że są wod2& r;wb.t-0wej walki o pokój - rencji S-min ~li.nistrów Spraw za. 

'!a lll;anifestacja ludnofici stoli- Kwestb n:~:ec~ uie je.st bo. z nim! uiepneliczone rze.<;-ie tsdt- General;.ssmusa Stalina. 
c~ Jest J~ym z ~owodów, że na- w~n s11.raną obo.~hu!! dla. żadne- ja'k i.eh Gc>nerallsswnus Stalin o- (Pl"7.emówienie min .. ~!oloto-wr. po- gran.Iemyeh pooaHśmy w numerze 
r?d polskr :-V pełni rozumie i doce- go nar~u. bez w.r.ględu na to, ~zy kreśla - .prostych ludzi" którvch , dajemy na str. 2). wczorajszym. 
ma znaczeni~ faktu! że konferencja znajdzio się w bliższej, czy dalszej ' ~ 
ta. odbyła. ~1ę_ właśnie w Warsza- odległości od Niemiec. 
Wle, w m1e?cie, które jest symbo- Stosunek do zagadnienia .Nie-: Ił' !!ipUhOjU i powadze przeprowadzona została 

~~:ie~:~nr~~~::~:~:y~~r~~i~ :~~j;~!i;\:=~v s~os~:l.:a:~~I f I t .. ' ·1 'f. d li 'k1·e1· 
::.~E:.E!~~:~~:::;~t~!;!~r1~1~~.~:E:r~!~~~~~~1re orrna ·wa u owa· W· s re 1e- rauzmc 
renCJj po raz p11erwszy przyjeehalls:iego narodu. I . „ 

:
0 P~ls~ _na~z dob1!' p~·zyj~e_J, I ~ \7 tym centraluy1u_ zag.adU:eniu I Odznaczenie marsz. Sokołowskiego orderem lent na 
:strmi.cy. a kons~h.-'TI eutul boJon - p:i.nstwa nasze ze z,,,nąz.klem Ra- • . · · 
~ p0l<OJU,. obron.ca nas~ycłt gm- IZ::e:-Jr:1.l 11a cze e prowaur.ą polity- 1 .MogK\l':A (SAP). <.falc donósi 'ra-1 kaw w jetlt tl..,....il!cą ra4kitt.kieJ odrębnej 1-eformy monet.arneJ, pr;:t;
!"c .~ho~ruch. WL::<;!ir~mie~ rządu kę jednolitą, po}itrLę \•'.«lid o t~ tifo ~O!!<kW ~ ~dek ,Sokołowski :strefy Berlina. p~ow;:dzonej \V z;a&odmch S~ l 
~~1ste1 Sv.ra~ Zair;an•cznych p~.rspcktywy pOK•)JU, politykę, kto oraz Jego, wsp.?Ipnco~''iL~~· gene~- BERLIN (PAPJ. We wszystkich N1em1ec. 

~zlru Radzi.eckiego 'l. l\Iołotow. ra nmsi sparaliżov:ai: zam ·s1y ~~':le Dra.tri~~ ~otikow. w_irnnaruu miejscowościach radzieckiej" strefy Wszystkie roboty bucJ.s>wlane zo
Symboliczne znaczenie ma fakt, impeI'ia1!stów amery:rn11s!l'.ich i ich ~:;,;nlług ddla, OJCZL~zn~, zo:ofalt odzn;i- okupacyjnej Niemiec, oraz w Ber- stały prawie całkowicie wstrzyma-

że w tvm hist · · 1 ··~'- • c ... e or erem ctntta. Il" · ł "i c • art"k wy 
L • „ : ory~zny~ mo~enc1e pori.eczJ.l.lho:'l. . . , . . . , . Gc1t~rał Dratwin je~t zastępc!l u~ie,:oz~oczę a ~ ~ we z.v - lne. Agencja ADN donosi z Koblen-

pocęZ!lY ~ło.s pokoJU. gms Z\1;:ązku Wyrązc;m teJ J~GnoLl,eJ poht:;.in :\Iars~łka Sokolow3kiego na sfano- zruai.a s,t~ry~ ban,trnotów na. nowe. cji, że wszystk!e przedsiębiorstwa 
Radzieckiego i krajów dep1okracji sa µchwały wars'.'.a\'.';ikicj konferen \dsku dowódcy radzieckich sił zbroj ;;' .rao.~1gc~m1ge.ttorze. ~er~i~a od budowlane w Palatynacie oświad
ludowej, rozbrzmie,va na cały cji. ' nyclt w Niemczech, generał Ko·:i- f~, zi~~~·ą a °nunkf~~~~~ie~oyc~- czyły, iż przyst~pi~ Wkrótce do. o:a-

•0 • :i:~i c ":. . 0 :'„~ · , ' sowego zwalmama pracownikow, 

"andqdat partii republikanskiej 
'~ k~or:ych do~.onac .wymi~ny S\~ych ogółem zwolnionych zostanie 27.000 
~3~1t~~~Y mogli rmeszkancy całego robotników budowlanych. 

BERLIN (SAP). Swiat pracy w 
Bizonii odczuwa · coraz silniej na 
własnej skórze katastrofalne skutki Powszechny strajk Rzecznik polityki imperialistycznej 

wgsuH'onq na prezqdenta IJ SA ---------- UJ /lfediolanie 

Fl~LFIA (SAP). Gubernator 
..:itanu New Jork Thomas E. Dewey, 
\\ y bra 1w został kandydatem parl i 
republikańskiej na prezydenta Sta
nów Zj~dnoczonych. 

Wybór dokonany • zestal jedno
myślnie w trzecim głoso\·1a:1iu po 

wycofaniu slę pozostalyd1 kandyc!a· 
tów . 

Dewey kandydowac będzie z ra
mienia partii repubiillaliskiej po uz 
drugi. W kampanii \";yborczej roku 
1944 Dewey przegrał do RooseY;!lta. 

Dewey nale:iy llo rca~~cyjncgo 
skrzydła partli repubiika1b!;lej, jc~t 

Na JJierwszv oqień; ćwierć miliona mtlzczvzn 

Czy wiecie jak pracują to MEDIOLAN (SAP) - W M~· 
Z l ···' l"t I l imp • 1· botnicy na1"większych w Pol .wo enruliicm po < Y' cna is- diolanie rozpoczął sit; w piątek 
t3·c~neJ. jego najbli.tszyn1 w;;półpra- sce zak1ad6w wlókietmi· 
cownil;icm je;;t Jolm F11Ster Dulles, czycll PZPB Nr. i? strajk generalny w dow6d so!i-
l,.'fóry - w razie wyboru Dewcy'a 1 • 
na prezydenta _ zost:mlc {>rawdo- ~ Czy znacie poborców ur.:ę darności ze strajkującynti od kil~ 
podobnlc !lclrre·~arzem s:-.mu. '1 du Skarbowego? ku dni pracownikami przemysłu 

Czy nriecie, kto reperuje spożywczego. 

Pierwsze OŚ Wit' dczenie 1 
tra:.iw;aje? Na zorganizowanym wiecu U• 

Deweq•a '1 Pawie Wam 0 tym nasz chwalono rezolucję, domagającą 
konkurs fotoJiraficzny „Po-

FIJ ... ADI:LFIA (PAP). Thoma;; De-· siA od pracowników całych W/ocli 

l 
znajemy Ł6dzki Swiat Pra. r 

Podpl·sał ustawę wcy, po uzyskaniu \\iadomości o cy". wallci przeciwko groźbie bezrobo 
nominacji na kandydat::. na. Pr<:!!Y· 

denta USA, wygłosił do zebr:im·ch I'-------------_; cia. 
Truman 
o powszechnej służbie wojskowej przed jego hotelem ilumów prz~- „ 
. WASZY'"' -..~0N (~AP) 

1
. b „ . „_ . k d 19 d 2,, mówienie, w którym zapowieruiał 

\ L>vl. - .., . . po o.O\v"JCv w Wl€. u o o v d • • . . ' HOLANDIA CYWILIZUJE INDONEZJĘ 
,,. Prezyde_nt T.-uma."J., od- lat. przeprow~ zem.e energ1czneJ czystki I 
~ bywszy konl':!r(~llej~ z I Ustawa wchodzi w życic po upły- w aparacie p:mstwowym. 

Ministrem Obrony 7-Ja- wie 90 dni od chwili 'ogłoszenia. Po objęciu pneze mnie władzy• 
rodowej i Szefem Sz~n- Rejestracja rozpocznie się praw- - powied:z:ial on - nic będzie ko-\ y: bu Armil. oraz z dowód I dopodobnie w ci~gu s::eściu iygo:l- 1 munistów na posadach państwo- . 

~ _.. · cami wojskowymi, pod-

1 
ni. Oczekuje się, że w pierwszym wych. II rządzimy llO 24 stycznia ta- j' 

pisał ustawę wprowa- roku powołanych zostan:~ od :~oo C.Q kic „generalne spr:i:ątanle" w \'fa-
dzającą powszechny obowiązek · służ . 225 tys~ęcy mężczyzn. szyngtonie, jakiego dotychczas jesz-
by wojskowej w czasie pokoju dla cze nie widziano. · 

Wojska holendenkie spełniają w Indonezji posłannictwo curopejskieJ 
• . kultury. 



~S_tr_._2~~~~~~~~~~~~~~~~~~~K_U_R_l_E_R_P~_o_P_U_L_A_R_._Nyt __ ~--~~~--~~~~~~~~-=-----

Pel-nomocnictwa dla Rzadu ~~~!~~~',,.1~~.!,~.1,!,~ .. ,~~~.~.: ,~~!~.1!,~~ 
C premier Rz<iclu ZSUR W. Mołotow stosunki soju~::m i przyjaźni między 

Uchwall.,o plenarne pos1·edzen1·e Se1imu \\'yg~os ił n<\ lotnlskn Ok~cltim nast -;: Zwiazldcm Radziecldm a Polslrą. 
j pu_iącc przemó\\icniQ: Zo.stało to csiągnlc:te 110 11okonanlu 

Ob:nvatclc Warszawy! ugromn~·ch trudności w ciągu dlu-
Wczoraj::;zc posiedzenie Sejmu o mocnictw. Ogłaszając decyzję izb3'-, nych, prncująca podczs.s rm:cr,vy, l„ozmildc, że poztlrowif'. Was w a"klt Jat walli:i przedwlm niemiec-

t-.vorzył wicemarszałek tow. Szwa! w1cemarszalek Szwalbe dodał, iż w w obradach przyjQła ustawę raty- imieniu • Imdnvy i Rządu Ra•lzieo· kicj :t rcsji. Dr,ii:ki nicugi~temu dą
bc, proponując uzupełnienie porząd ten sposób se.jm dał wyraz temu, fi.kacyjną i wyznaczyła na referen kiego i \~ · yrai~ zadowolenie z mo:m- icnin z,.L Racl:l.il'cldego do ustano· 
ku ->~:""'nnego J•!'l'roma punktan:u·, z · ,_, 1· 1 · · ł • ł I( 1· l · (SD) wości pobytu w olcryteJ· chwał" Sto ,,·1·en1'n •. br" •. terskich st11sunk1iw 7. tle• 
~" • 1 ze w p!'uu so i< aryzu.1e s1ę ze s o. ca pos a a iszews m~go . "" 

których n:ijważniejszy dotyczył • licy ua1·oclu polskiego, lctóra t>rze- molm1tyczną Polską. 01·az dzi~ki te-
P.ierwszc!!o czvtania rządowego pro wami uznanhi tlla Rządu, które wy W glosowaniu Izba ratyfikowała 1 szł\

a\' tak w:rjąt~o,tvo cię~k1ie pnkilly._. mu. ~c czołcwi lmlz}e l'ołsdki. w1~·~~-
J
ektu u.stawy" 

0 
ratyfikacJ·i· układu głos!.ł sprimozdawca. w imil'niu ko wśród bui·zliwych o1dasków w drn l:i~:r.sry 11am1ę nmy. J~ c, z ~ azJtlzicie!o m:vśli i .uc~mt· nar~ u po s .... e 

ni.'Sji. Również i to oświadczenie gim a uast~pn.ie w trzecim czyta- 1-awarc1a układ'! o 1~rznaznl 1 po~ go przemkn!~ct .są .tak!m1 samymi, 
o przyjaźni, współpracy i wzajem- . łk 8 . ' 1•1 cl · • . , . 'I • mocy wzaJemneJ nni:dzy naszymi )sziachetnynu dązemam1 w sto1m11!m 
uej pomocy między Rzeczpospolitą wieemarsza a zwalbego wywoła- ?!1: u~. a ~ przyJazm, .'~ds.po pRiacy krajami, wielki Stnlin powiedział, do 11arodu raclzier:kiego, do11ii:li~111y 
Polską, a Republiką Wr:gierską ło długntnrałe okfaski na ławnch i \VzaJ~mncJ pomocy nnę o/ zecz 7.e ,v ostatnich latach w stosunkach t:-go. 
dnia 18 czerwca 1948 :r. poselskieh. P?Spohh\ Pol:=;ką a Republiką Wę- racl:derko·1;olskich nastąpił zasadni Teraz widai'. tr. przyjat'lelc Polacy 

Sejmowa kom. spraw zagranicz_ gierską. czy zwrot. źc na miejsce da\\o·nych mają. słuszność. gdy dopatruj;.: :;il; vv 
~V drugim punkcie porządku prn jm:ni radziecita -1Jolskir.i uajlt"J) • 

dziennego poseł Szlezak (SD) zło- 7\l • • k J •t k b k . B l szt'.i gw:!ranrji nil"t>o!li:-gfoi)ci lado-
.żył spr~wozdanie o rządowym pro H lefnleC 8. TJO l Jj a ra_ lln li Jl8 PTOCeSle Ue zJera; • ,wrj r~1;ub!ik! 1>olskid. ,iei poti:gi l 
jekcie ustawy o pod.zi::ił nierucho- ;o:;„kwiiu. 

mości na obszarze miast i niektó- e1•b11•otek1• 1• muzea polsk1•e Dzi:~ opullli.kowa110 oświadczenie rych 01 idli. l\linistrów Spraw Zagranicznych 11 
1,:i i1stw odnośnie 'liedawnej koni'e-

N astępn.ic poseł Wojtas (PPR) rencji londy1\skit>j w spra\vic Nie-
złożył sprawozdanie komisji pracy, roz.-.ra._•-one N•-e_.... ...... 0-w mier, ułożone na konferencji w 
i opieki społecznej o rządowym pro „ „ przez ••o._ /'varsz:i.wie 
jekcie' ustawy o rozwiązaniu nic- Oświadc;>,enic to mówi. do czego 
czynnych zw q,zków zawodowYch i KRAK O W (PAP). Swiadek Ta- , wi o rabunkach dzieł sztuki. ringa dostał si<; przede wszy .• tkim ; nar:idy Europy ią<'znic z narodent 
ich. zrzeszeń. · • deusz Lchr - Sławii1ski , profesor Zaginc:ła całkowicie biblioteka w słynny obraz \Vattcau „La. Polo- ' niemieckim nie powir;ny do1>uiścić, 

U. J . opowiedział Trybunałowi o Płocku, zupełnemu zniszczeniu ule- naise", z Łazienek, Hitler zaś ołrzy-1 ażeby za1>obiec powtórzeniu się a· 
,W imieniu liomisji prawniczej i słynnym aresztowaniu profesorów gly bibUoteki Krasińskich i Zamoj- ma.ł w podarunku rysunek Wita l gres.il niemfacki~J. Povrietlzla.ne jest 

regulaminowej poseł Dom.iński krakowskich, o dewastacji urządzefi. skich, wiele rennych zabytków tra-. Stwosza i sztychy Duerrera z Mu· 1 rfr::rnież o tym. co konieezne jest d.Ja. 
(Str. Pracy) złożył sprawozdanie Uniwersytetu Jagiello11~kiego, jakie iiło w prywatne rc:ce. Do rąk Goe- i zeum Czartoryskich. 1 ua~adów w celu umocn!imia pokoj11 
o, rządowym projekcie ustawy 0 zastał po swym powrocie z Sach- ·-·-·--·- - · ·· - )i przyśpieszenia powQ.jennej odbu~ 

upoważnieniu Rządu do wydawania. ~enhausen i ostatnią część swycł.J. p : • d 
01

• e z p p s 1 tlo\-,;~· gospodarczej Krajów Em·opy. 
dekretów z mo~ą ust:l\'"'· Spra- zeznai1 po~hvięcił I historii tajnego osie ze . Tylko Zw. Radzkcki i }lailstwa ·· „ nauczania na szczeblu o.ka demie- demokracji lmlowej potraflły dać-
\VOzdawca powołał się na fakt, iż 1 • • • 
projekt .ustawy został jednogłofulie Z kolei 'l'rybunał wysłuchał cks- ~ wczm.aJ:szym 0 ra owa w .J - • • J • • • tak! program, ciotyczacY zagadnienia mn. w dni · · - · b d ł I rza ·acym do podwuższenia poziomu jal: fo wiclać z t:!g-o oswiad<'Zl"ma -

zaaprobowany przez komisje i pcrty_zy biegłego dr. Mariana Blu- PWalrks~ahwi5c 2'.»•1':ątzóek Pru:d·lamentarodnn~ Sdze1J.an;auln1?~~~rępgg~:l~~ay~orc~yac~crcmc Niemiec. jaki ocJvowiacla interesom 
S .... ..:.erd-" ze' ·e · · mentala l•t "1·y mo·w·ł st s k 0 5 ie OCJa 15 w po przew · · " --tł · I ' d' · · 1r. i 

i.wi :au, za J go przyJęc1cm • , o . i o . o un u ctwem prezesa ZPPS tow. Lange. W następnym punkcie obrad wy '. s~~" uc 1 :1aro •nv. 1 I ze<'ZYW "~ e 
pn.ez plenum. Sejmu przemawia u- rządu 9-~?ermi ?.e~~ralneJ do tzw. go. I głosił referat polityczny 0 tezach pro ~łu~y. sprawie pokoJu, demokracJI, 
znanie dla głębokiej słuszności li- „kwestii zydowsl,ieJ · w t ó · · , ł ·1 "ramowych ZJ·ednoczoneJ· Partii pol JocJahzmu. 

· Opowiadając obszernie o wszel- s ępn~ przem wienic wyg osi "' .. _ . ·. · . 1 Na zakończenie pozwólcie. że zło-
nii polttyki Rządu, po\Va!!'a, J·aką 1 . h d . h , . lo\" "'lC"ll'~~Ązałel' Sz•lJalbe po- skleJ klasy 1 obot111cze1 - tow. pose . . • . "' 

- ~ uc zarzą zeniac an,y-zydow- v. ." ~ .....,_„ .• ~ . ' • Lan • zr ,~.wazy w<lzi~cznosc1 dla Rządu 
~ząd cieszy się ~ .kraju i ~ gra- skich biegły wskazuje na ciekawy cz;,rm ko~CJn~ za bier all ~los posła- ge. Po~skiego, osobiście dla pana, panie 
rucą oraz h~rmomJna wspolpraca moment, że majątek żydowski, in- wie, wys,ępu3ąc z postula.em, 7.mic- Premierze, dla. pana, panie Mini· 
Rządu z SeJmem. teresowal również Niemców nie- d • ł strze Słlraw Zagranicznych, a zwł::a.-

Izb"a przyjęła oklask"amr wniosek mn~~j, niż z~ga~nien~~ samej lil{\';i- W ciqgU" iygo nia WP Ynct szcza dla was, ~~:rymte_ic: w~~sza· 
sprawozdawcy o przyjęcie projek- daCJI. Po kazdeJ. akCJl mordowa~. nowe propozyc1·e poko1·owe wy 7:t serdeczrws« l ~?SClilll?&l'. o: 
tu ustawy. W drugim i h-ze . następ?wała .al~~Ja rabunku pozy- kazana. wobec delegac11 radz1~ł~.lt;J 
tan.i S . U c~ CY&y ldowsk1ego mienia. dl -1' d „ • A b •W i lJ.rzcdstawicieU in11ych zaprzy.•a::-
ś~ e~ J~tawodaw~ Jedno- ' 1':1astępnie podejmuje zeznania a LY ow I ra o nionycll kra.~ów - uczestników kon 

my e u e 1 Rząiiom pełno. swiadek prof. Estreicher,który mó- . ru.
1
. rzeczozna"'co·w zy· dow·skicli 1· fereue.ii w \Varszawie. 

TEL AVIV (PAP). DO\VOdca ży- " R-
dowskiej organizacji wojskowej rabskich, którzy przybyli do jego Niech eyj„ nowa. nieJ)odległa, za.· 

Pełna mobl•11·za11·a (Zf ODhóW p p s „Irgun zwci Leumi" - Menachem kwatery na Rodos. pr~~~~i:;j~ ~;:;i~!=! narodu i>ol.slde 
Beigin oliwi~ :'.l. czył, · że organizacja go _ Warszawa. 
jego nic uznaje tymczaSO'l'rcgo rzą- Łagodny wyrok 

k • du pa11stwa Izrael i domaga się je- Niech żyje i niech sh: umacnia 
W 0 res1e przedkongresowym !{o dymisji. PARYŻ (SAP) - „Francuski sojnsz między ZwUtzkiem Radziec-

Oddziuły Irgunu zostały wycofa- Goebbels"-Paul Creyssel, Aeneral kim i Rzccz11Gspollb_ Polską. · 
W• siedzibie <?KW .PPS odbyła !! !~I kół prelegent~\V, ~·skazując na po- ne z s.zc:regów regularnej ai·mii -/.y- ny dyrektor propagandy za cza· Ni~ch zyJe przy Ja.zn Narodów · 

odprawa orgamzacyJna dla przed- trzebA obshtgnvama zebrai1 nawet dowskw.i. 1 · 1 k t l Zjednoczonych tym oSO.lll:'\'lll dąźc- · " sów rządu !1c w, s azany zos a 1 z · k 
stawicieli '\'j()jewódzldch komitetów 11ajdrobniejszych Jtół przez odpo- TF..L AVIV (SAP). Jak donoSZ<! z niem na11rzód. t'O naroc Y w1az .·t1 

PPS, w której z ramienia CK.W wziq wiednio wyszlrnlonych i w3•robio- Palestyny działania wojenne rozpo- na 4 lafo więzienia i 10 Jo.t utra- Radzieckiego i demokratycznej Pnl-
li udział sekretarze CYW tow. lov.r. : nycb politycznie prelegentów powia cz~ly się na nowo. ty praw. ski Ludowej. 
T. Cwik, W. Reczek i F . Baranow- towych 1 wojewódzkich. Egipcjanie przerwali rozejm na 
ski. Kładąc szczególny nacisk no. sln· froncie południowym i bombardo-

Na konferencję tę przybyli sekre- i·anne pt•zeprowadzenic akcji wycho \\"Uli z samolotów micjscowośd z k • n· I. d I num Kc z z 
tarze organizacyjni WK, kierowni- wuwczo-polilycznej w dolnych ko- Eecr tuvfa i Kfarwrnburg. I a oncze le Oura p e 
cy wydziałów organiz;:icyjnych ·wK, mórkach organizacyjnych, tow. KAIR (SAP). Ze źródeł poinformo- I . 
wojewódzcy rzecznicy kontroli par- Cwik omówił _schemat akcji wybor- wanych w Kairze donoszą, że hra- 1 W dniu wczorajszym za'.rni1.czyl0 ' w kraju, ple.num uchwal tło rezo~u
tyjnej oraz pełnomocnicy wo.jewódz czej do Kongresu. podkreślając ko- bia Bernadottc zamierza w ciągu się plenarne posiedzenie KCZZ. cję w sprawie .~)udowy Dom1;1 Z~e: 
cy do spraw zbiórki na Wspólny nieczność ścisłej i lojalnej współpra przyszłego tygodnia przedstawić . Po podjęciu całego szeregu u- dnoczonej Pa~·tu kla!'y ro~oh11czeJ 1 

Dom. Przybyli przedstawiciele orga c:v o~ganizacyjni:.i z .PPR_, w ra~nach ~ydom i Arabom propozycje po:rn- j chwał, repulujących stosunek Zv;iąz pr?te.st _µrzecn:1. ant~:p~lsk~cmu prze 
nizacji wojewódzkich PPS złożyli Konutetu Wspołdziało.ma rózncgo Jowc. , 11:.ów Zawodowych do spl'aw kultu- mowH:~nm Paprnza Piu„a XI!. 
szczegółowe sprawozdania, dotyczą· szczebla. Hrabia Bernadotte zasie_e:nął opi- 1 ralno-oświatowych i gospodarczych J 

ce przebiegu akcji reorganizacyjnej, 
weryfikacyjnej i zbiórki na fundusz 

:.~~~~a~rsp~~'f:~:tói:vomn~e~~c~~~: Ta n 1· e " 11' o k ół'/ p r e z 11 d 0 n "k 1· e u o I ot e I a 
ii:~ii'.'~::.·~~~~i: " li . J V. " 
~~~~;;~~r=H~~~ Trzy kandydatury - Walka o glosy • Kto zwycięży? 
bilizację szerokich mas członków 
PPS do prac, jakie stoją, przed Par- Już zaczęła się agitacja. pl""ad- rodowym. wzrosły bardzo na sile. którym oclbJ-wają się dzikie harce cz.onym i działaczem na polu ges: 
tlą w okresie przedkongresow~1m. wyborem kandydatów na. stanowi- Każdy z kandydatóv: •szuka poro- spelrulantów i wyzy;:;kiwaczy kapi. podarki rolnej. Zi"obił w:ele okryc 
Tcw. Reczek omówił dokładnie sko prezydenta Stanów Zjcdnoczo- zumienia z tymi środowiskami na- talistycznych. Marshall działa w i ulepszeil w tej clziedzinic. Powo-
czynności, związane z akcją, wyboru n;rcb. Z wielu rzeczywistych i do- rodowymi. 1 murz:,mi otrzymali po gt>i.„łym porozum:eniu z nim. lał do życia trzecią parti~ polity-
przez poszczególne kola delegatów mnieman"Ch, mi!'J0 Scovmch mielko- nętne p1·011ozycJ·e. Ja]•, „,;adoino, St h z. d 1 
na konferncje powiatowe PPS oraz J - „ J " .... czną w anac „Je noczonyc l. -

sprawę wyboru delegatów na Kon- ści politycznych ostały się nazwi- mimo tych czy innych pisanych T O.MASZ DEWEY, re1mblika- Idzie ona do wyborów pod sztan-
gres. , ska tylko trzech znanych w Euro- praw, murzyni w Stanach Zjedno- nim, uważa sic za „wyblakłą darem porozumienia ze Związkiem 

Sekretarz CKW, tow. C:wik, wy- pie działaczy. cz011ych są wyjęci spod praw. gwia.~dę polityczną". Jel:!t ?n \~Y- l1.aclzicckim. Głosi pokój. ~ąda dla 
głosił referat o zagadnieniach ideo· Lista obecna obejmuje tylko na- Harry Truman, obecny prezydent fiu;vany prz:-z .tyc.~ repu~ltkanow, mas pracujących należnej pozycji 
Iogiczno·politycznycb, w którym zw.iska Trmnnna, Dewey'a i Wal- Stanów Zjednoczonych. jest prze- ktorzy mvnzaJ l-1 . 1z obecu:c rozpo- . . J"t Sta 16,,. Zjed 
stwierdził, że przeprowadzone akcje lace'a. Harry Truman, obecu~· pre śv;iadczony, ii wybory dadzą mu częla się „ era amer;\1Jm11:.lt11u we w zycm. ro ~f·~ztl):m h''"t1 ·i~ anty
reorganizacy5nc. weryfikacyjne i zydent, jest przedstawicielem par- zwycięstwo. Na wiecach ·agitacyj- władanu śni.at.em''. Był on już kan noczon) c 1• 3 CE> z ..,, er - . • -
akcja zbiórki na Wspólny Dom przy tii demokratycznej. Pa1-tia republi- nych oświadcza on swoim słucha- clydatem w roku 194:4. Przepadł ko.muni.styczną. .Jest :v$1~an.iałym 
czyniły się poważnie do uaktywnic- k , k ·1• , d k . ·· . B. ł D mo" C'"' Rozporzadza v-eJkmu środ 
r.ia szerokich mas członków PPS 0 _ ans ~ w, w~'.-1-u oi~ra ?!n._:enCJl czom . „ rn y . om ;i:i naj~liższc wtedy i to niepowodzenie pozosta- ". '-t'. • • '" • • • 

raz spowodowały w7.rost zainter!lso republiknnsk1eJ w F1Jadelfir wysu- cztery lata będzie zuow zamieszka wiło ślad w nasfrojach mas ame- kami dialekt ·cznym1, urob10uynu 
wania zagadnieniami ideologiczno- nęła kandydaturę Tomasza De- ny przez demokratę i ten demokra rykai1skich. Jako gubemator Sta- przez grunto\-.:.rną \\·iedzę. Odv:aga 
politycznymi okresu cementowania lwe'ya. Nową trzecią partię polity- ta stoi przed wami". Ten ton pew- nu Nowy Jork. dopiero po ómierci Henryka Wa.llacc'a jest tak pocią
je~no~ci dwóch. nurtów klasy robo- czną reprezentuje głośny polityk ności jest chwytem agitacyjnym. La Guardil poczul się mocno na gająca, jak jego szeroki, udZ:ela
tmczeJ. Wski:zułąc na. potrzeb~ ~al- demokratyczny, były wiceprezydent Demokratyzm Trumana jest prze- tym stanowisku. Dynamizm. inicja jący się wszystkim śmiech. 
szeg? pogłębLei~ia pror:i1en;atyk1 idc- Stanów Zjednoczonych za życia Fr. cież ba1·dzo ,~·atp1iwej marki. Poza iywa, zr~czność La Guardii spędza 
olog1czno - pol1tyczneJ wsród człon- D RooS"Velta He uy1· Wa'l nazw . . . . d . ły mu sen z pO\riek. Dewey jest Polacy pamiętają niedawno o-
ków PPS, tow. ć ,7ik omówił znwmi:!. . • ~ . I • ' ' ace. .!1 n:e ma,':· n:m za neJ rze- ...,crłoszony przez Wallace'n list do 

cz~·wisteJ tresci. Jego program człowiekiem chłodnym, opanowa- -
\A/ ALKA o fotel prezydenta Sta. streszcza sig ''" sloganie: antyka- nym, mć\vcą nieefektownym. Cie- Polonii: amerykańskiej, w którym 

nów Zjednoczonych nie bę- munizm, jako baza polityczna na 83Y się on poparciem runnego nme zdcklo.rował się on, jako szermierz 

Memento mori• dzie się mogła obyć i bez wyra~- wewnątrz i nntysow~etyzm, jako !'~ kańskicgo aferzysty Dulles'a. eowych granic un Odrze i Kysie. 
nych haseł w stosunku do świata ,~·skaźnik w polityce narodowej. - i Id-Ot')· przy jego prez~·deuturzc za- Warto jest zap ri.mietać jego slov;a: 

Jak donosi prasa. strajk w ~racy. Kandydaci, którzy w sena- Amerykański, jak i europejski j~Jłby stanon"3ko tnin; .~tra spraw „tra.d~·cją narodu polskiego była 
dokach londyńskich pt•zybicra cie amerykańskim wysuwali wnio~ świat pracy poznał już metody i:t~1·:rnic"l11ycll. walka o woh108ć i pokó.i. Polaey 
na. sile. Stra,iku.ie ogółem blisko ski i projekty uetaw antyrohotni- dziulauia Trumana. Z początku we amerylrnńscy lli<' chc~1 iść ua wo.i-
'!O t:v"i~c~· robotników. I czych, nic mogą liciyć na poparcie ~ctował ou w cieniu F. Rooseve1- Trzecim kandydatem b~dzie 1w -dla ochrony z:vsków amc~'lai't-. . , I mas. Dotyczy to również dzi:ałaczy t o. Obecnie osoba jego rcprczentu- Henr~-!;: \Y;>.llace, osobistość zn:ma skieh monopolistów. Wiem, że Po· 

Rząd musi n' dokach podJąc . o rasowych prz.esądach. Ostatnie je skrajny, jaskrawy imperializm nowRze.rhnic- w m..i1>dz~1iarodow)1n laC;\' przyłączą sif do ludowPj lu'U-
. hroki., dni wykazują, iż zabiegi _o głosy a;11crykańs1d. Jego wplywy uu7emo życiu poU,t;rczu;ym. Był wiccprezy- cjaty o llOkój i demokrację". 

Bo marne iego ;,ą (wz)dof(I... obywateli amerykańskich. zdecy- żliwiają zo1·ganizowanie pokoju dentem Stanów Zjcdnoczonvch za j 
W. BOR. ' dowanych w swym pochodzeniu na świata. Jest też on pai·awanem, za Roosevelta. Jest on dużej miary u- E. C . 

• 
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Lew upa••tq jah osioł 

RODZĄ SI' I.· PODRÓŻ u J Ą tełielffft 
Z kraju dziwów . 

zwił!rzcfa lódzkifdo zoo Gdyby nam w czasie strasznych 
lat wojny zaczęto opowiadać nie

W dalszym ciągu alrcji zaopatr:te !wiami. ż krzykiiwym..i papugami 
nia wrocła;;;skiego ZOO, Lódź WY- cmlc. 

na 

słała do ::;tolicy D<:ilnego Sląska. 8-
tonowy samochód cię-żarowy, wy
ładowany po brzegi. kle.tkam~. Roz
stały Gię :-; Łodzią: 2 lumy, droma-

LEW UPARTY JAJ{ OSIOŁ 

:M:iał Gd.jechać transportem rćw
nież król zwierząt - lew. Okazał 

I 
sig on jednak bardziej upartym 
:..i.worzeniem u3 osły. Nic chci2.ł 
wejśc do klatki mimo całonocnych 
p!'Zckonywań o konieczności talde-
go :kroku. Lew na razie został, ale 
zastawiono na niego sidłu : poży
\vienie otrzymuje w przystawionej 

ku najbii±szych dni ZOO pow.i:ę
l:szy się wlęc o nowe okazy. W po
czątkach sierpnia powiększy się 
rodz~na. dromaderów, a wkrótce po :: 
tym - dadzą znać o sobie młode ;,,„ . 
jelenią;tb. I ,' 

Nfo tylko jeduak na przyrost na 
turo.lny liczy dyrekcja. Zakupiono 
w Pozhaniu lefoogórskie owce sy
cylijski.e - muflony. Z Krakowa 
sprowadzony zostanie cfektov.rny 
okaz ja.żozwierz.u. 

. • .. które faldy, spofród tych, jal\1c 
mi::i.Jy nastąpić po unieszkodli
\vfor.iu tamtej zbrodr.iczej bandy, 
1 . . 1 b . izapewnc nie chcra.o y się nam 
.,wierzyć w to opowiadanie. Dzit. 
Jprzywykliśmy już do najniepraw· 

, dopadobniejszyc11 zja;-;·isk i z o-

l
limpijskim spokojem czytamJ'. o 
rym, co spotka/o Niemców za 
wszystkie ic11 zbrodnie. - Czatiem 
jednak ten &pokój byr\'a zakłóco
ny, ki·edy wystąpią jakieś szczo· 

klatce. Przyzwyczaja sig do pomic Z GDYNI I dUWALK , góJr.,:e jasl•rawe przeja\'/y dziwne 
go rozwoju wydarzeń w dzfoiej. 
ti::ycll Niemczech. 

szczeni.u, w .~tórymr odjecl.zfe na no-: Ogród odwiecJ.zany jest codzien- I 'h.·. 
wq, ,pos:::dę, do \\ rocław1~. Musi] nie przez tysiące -dzieci w wieku j" ·IJłl~ 
tam pr~byc przed otwarcrem V(Y- szkolnym. Wycieczki szkolne przy
stawy z;c~ Odzyskanych, how1e1:11 jeżclżajr. do Lodzi z całego kraju: 

„ ; , p~z~ ~<.> hpca ot:varte zostarue od Wybrzei:!l, po Suwałki i Kielce. 
W Duesseldorfie sądzono deja• 

kiego Wirtza, który na spółkę z 
towarzyszem ograbił pewnego ku· 
pca. Prokurator domagał się ka-

{ rov:mez wrocławskie ZOO. Był Radom, Częstochown.„ Zapo-

4~i Wl"CHOW llłiOWIE I,ODZI znają się również z ZOO dzieci ,,Kup mi kapelusz, l~up mi 1:a1Jc· 
_ - wiejskie województwa łódzkiego. lusz" - prosi papuga 

· Wil{kszość podaro\i,;anych dolno 
śloskiemu ZOO zw:erzat urodziło 
się i wychowało w Łodzi. Łódzkie 
ZOO jest dumne ze swych wycho
wanków. Bardziej jednak cieszy 
~:i) stałym przyrostem swych mie-

ry sześciu miesięcy T;·i~zie11ia i 
pięciuset me.rek grzyw11y. Obro1i• 
ca wysunął jednak, że Wirtz był 
dzielnym żołnierzem, zdobył naj-Zdjęcia do nowego filmu 

w Warszawie i Łodzi 
Pojt.d!iemy na wystawę, czy nic po. s~ańców. Tydzie~ ,te~~ .u~od.ziło Przed kilku dniami rozpoczę-

jedziemy? się Gua11aco, a d7..ien · pozmeJ biały to zdjęcia plenerowe do nowego 
nym, realizowany ua podstawie 
scenariusza opracowanego przez 
czeskiego reżysera Zemana, przy 
w'spółudziale reżyserów Propa i 
Kawalerowicza. Kierownictwo li
terackie nowego filmu objął Pro
miński. Zdjęcia plenerowe doko
nane będą w Warszawie i Zako
panem 

wyższe odznaczenia bojowe i brał 
udział w osi>•obodzedu Musso/i. 
niego! Wobec tego sąd zmniejszył 

Chyba tak. \Vrocław jeszcze nas nie daniel. Obydwaj „przybysze" czują filmu produkcji polskiej ,.Dru-
oglądał się znakomicie. Swietnie chowa się karnia na Grzybowskiej". Zdję-

~u karę do trzech miesięcy wię· 
zienia i dwustu marek grzywny. 

der, afrykańska owca grzywiasta, równici: sępiątko,. które jest już cia te robione są w Warszawie 
piekny samiec Guanaco, 4 pawia- tak duże jak rodzi.ce. Sępy nader 'Oraz w Łodzi. 
n;1-;, afrykańska Cybeta i Emu.- rzadko lęgą się w niewoli, to też Do atelier Filmu Polskiego 
Gromada ta udała si'ę do Wrocła- pisklę korzysta z niezwykle czułej wszedł nowy film polski o tema
'"-ia w towarzystwie szarego danie- opieki: dyrekcji ZOO. cie obyczajowo - psychologicz

Zauważ.rć można, że to tanio„. 
Za najwyższe odznaczenia hojo· 
we i oswobodzenie Mussoli!liego-

la, japońskiej świni i 2 osłów. Wro 
cław wzbogacił się róvn1ież olbr~r
mią ilością dzikiego' ptacttva wod
nego i lądowego, z barwnymi pa-

URODZAJ NA lUALPKI 
3 pawianice i małpeczka. Rhezus 

oczekują poto~nva. W ciągu kil-

LOTNE KOLUMNY >>W<< 
badania 'przeprowadzają masowe 

darowano Widzowi tylko trzysta 
marek i trzy miesiące? Wydaje 
się, że Hitler nie byłby z owego 
ądu zadowolony„. 

AKADEMIA ZW. PRACOWNIKóWJl\"1'.STAWA KU CZCI W. BIELI~- Nie bylby z niego również za• 
NIEWIDOlUYCH W BYDGOSZCZY ' SKIEGO dowalony bawarski poseł Meiss· 

Z okazji srebrnego jubileuszu Zw. L W Wars~a.w~e w lokalu To\~'aro/-: ner, ldóry zdobył sobie swego cza 
Prac. Niewidomych odbyła się wzru s.wa PrzyJaZf!l Polsko - J'!.adz1ec~eJ . • . . 
szająca uroczystość, na której pre- ?t\"'.art_a za~ta1a .';VYS!_awa ilustru.Ją~~ su ,~losną slawę swo1ą akc;ą prze 
zes Związku w imieniu pracovmi- ',;y~ie 1 lwo~cz<;>sc W issru.'ion~ Bielm ciw bawarskiemu ministrowi Lo-
ków nieic-•domych deklarm,·ał wier- 1sk1ego, roEyJskiego krytyka i rewo- .t - . 1 • 

·Około 300 ty.;. osób zbad~10 już stwu Zilio,v'ia przez Międzynaro- n:~ słuib~ - wykm1y,,:aml ... ~ałym po !lucyjnego myślici.:;la. Wysta\'.'t;; ~or- rt zow1 1 prz.~prowaazeme:n ro:-
na terenie całej Polski v: ramach doY;ą SłużbG Zdrowia wyś'1"1ietl~ne śviii;:cenie!~1 ~la matki ':. ojczyzny., ganizowal l<u~11itc:t :S'iowiański. lamu \'il paciII ~ AY Lorztz, kto-
tnnjącej od dwóch miesięc~1 akcji bc;dą wkrótce w 1-;:ażdej miejscov:o- l?aiishrn;va Srcdnia Szkoła Tech- I ~ . , ty od szeregu miesięcy przebywa 
„W". !ttóra ma na. celu rarlykalne śd, gdzie kolumna „\V" przeprowa- ,11·czna „, Byd"'"oszczy "'ręcz"la POSĄG R,OBOTNII'l.A NA \'\il'.- d . 

d · " d · b d · 1 dn · · - '" " J I \'Y' ukryciu, .iest postacią ość cze· zwalczenie Jllagi chorób wenerycz- zac .... ę zie a ama u osc1. Związkowi z okazji 25 rocznicy ist- STAWIE Z. O, -
nych. B:ldania wykazały, że najwiQ-1 Z clctychczasowych danych wynl- nienia organizacji komplet narzędzi I ' znany rzeźbiarz Dunikowski wyko mą; nie mniej dziwnie brzmią 
ksze nasilenie chorób \\·ystęnuje w ka, że frek':tencja chorych w porad- rze:mieśniczych, \Vylrnnanych przez nał monumentalny pomnik Robot- zarzuty, stawiane mu przez 
województwach śląsko - dąbrow- niach przeciwweneryc;znych osiągnę uczniów tej uczelni. · 

1 
nika - Herosa. Pomnik, przetrans- Meisstiera. Ten założyciel „Bloku 

i;kim, \"Jroclawskim i R7.cz~cil1skim. la już punkt szczytowy. Przyczyni- , nortowany do WrodaY:ia, zostanie . · k. " . . .. 
· t · " N•'!m1ec ·1cJSo mrn/ m1ar.ow1c1e za 

W ci<1gu bieżącego rokn wszy;.;~kic ła się d.o tego w znacznym s opmu HONOROWE ODZNACZENIE P0-1 umieszczony przed Halq Ludową nu "' , 
poradnie przeci\V\vcnerycznc, ist- metoda iiracy ośrodków, polegają- LAKA z ZAOLZIA Wystawie Ziem Odzyskanych. zie przywódcy" W A "V, że podczas 
niejące przy każdym o&~·o:lku v.dro- ca. na doch-0dzenlu żrólleł za!i:ażenia, wojny był agentem trzech „wro. 
wia, zbadają ogółem około milio:ia czego dokonuje się p~ez umiejętnie _ Prasa P?l>ka P~ Z~olziu. n?t~j~ z I ZA WOD\ 
osób, stosując metodę ba1ań maso- przeprowaclzanc wywiady z chor~·- .:.~_do,~olemem 1~!,t, ze ?111\~e~"~ tet I SZACłłlS'i ÓW ·NIE\.\ lUO;'.\ \ Ctl gich mocarstw" w Niemczeclz. 
WYch t>rzy zaklaclach pracy, w s:r.ko ml. Na 100 chm:ych w 60 wypad- P.Laski n~dał. ~1 : ,Jano\n S~ei~clze, . . . , , . „_·. , . ~ „Kiedy ~ię o tym dowiedziałem, 
łach itp. Specjalna upros;:czona me- kach udaje si~ dotrzeć do żtódl~ b:5k~po\~1-·. h.osc1ola Ewangc,hcl~o7 I . \\ r Bj tlg~sz~zy otlll:,,"."';:i.1 s;: z~- ·kończyło się z przyjaźnią. Loritz -
toda Wllożliwia przeprowadzenie po zakażeni'a, co pozwala na szyb!\zc 1 Au~"bur~:,:icgo. w Polsce, stop1e;i: \\~u~. s~~c:1,?we,. w. k•o;t~·1 „ra~za 
ldlka tysięcy badaii dziennie. ouanowanie epidemii. , jd?k;tora honoris causa. N~wy doktor nil „a 1, C\\ ~dom1 szachiSv•; Puciiar byJ dfo. mnie zdrajcą, który mu· 

Poza stałym.i poradniami. w akcji ·Pocies~ającym równiel. objawem Umy1.er.sytetu w Prndze Je~t synem "'.ętlrownr . .tako nag-rade ula zwr- sial być usu11i~ty. Jl.Iłodzież m~ 
„W" biorą udział lotne kolumny jest zrozumienie w&ród chorych ko- lub~giego chłopa z Wedrym na Za- c;ęzcy, ufu~dował tow. .\lachte1, prawo, aby prowadzili ją ludzie„ 
„W". wypos:ażo11e w niezbr,dny nieczności natychmiastowego lecze- olzm. czfonek 01'1\'I UR w Bydgoszczy. 
sprzęt i medykamenty. Kolumny te nia. się. Wezwani chorzy stawiają ___ którzy podczas wojiw pełnili i:wo 
moaa zbadać do 2 tys. 03ób dzien- się do poi·adni prawic Yv 100 proc., je obowiązki!" oświadczył 

nie~ "Kolumny „w·· prowadzą rów- tak że pra\·;o przymusu leczeniu, J;Jeissner wedlug berlińskiego pi· 
· niez a!rcję' propagandoną. orgallizu-J wynikające z dekretu o \'lalce z sma „Der Abend''. 
jąc pogac!nnki uświadamiając;:? o chorobaJ.ni wenerycznymi, stosowa
niebezpieczeństwie chorób we:ne: ! ne jest w bardzo rzadkid1 wypad
rycznych, ilustrowane filmami. l!'il-1 kach. 
my takie, dostarczone Minist9r- • • 

'. 

I 

'MIESZKANCY OLSZTYNA 
w niebezpie<:ze•i!iitwie 

Udore.mnienie masowego zatrucia 
\Vłaściciel Pomorskiej Rozlewni większej .ilości octu, postanowił do 

EŚencji Octowej w Toruniu Zyg- starczyć Olsztynowi lnvasu mrów. 
mant Ruciński dowiedzi::rn:szy się, kowf'go 1·ozc'.:~ńezonego wodą, któ 
iz PCH \'",; Olsztynil.3 potrzebuje l'Y w smaku prz:\'pOmina do zlu„ 

BUDUJEM.Y 
wspólny dom 
Zespół redakcyjny -,.Kuriera 

Popularnego" z:a.deklaro'\.rn1 
lift Fundusz Budowy Centra.~
nego Domu Zjednoczon~j Pal'
tii Robotn1cuj 232.350 zł. 

dzenia ocet. 
Należy podkreślić. że kwas mrów 

lion~' jest bardzo silną trucizną. 
W umówionvru term'.nie Rucii'1ski 
dostarczył 720 butelek. a w:ec ilo$ć 
zupełnie '''ystarczającą na n-yiru
cie wszystkich m~e„zlrnńców Ol
szty1ra. 

Ka szczęście fałszerstwo wykry 
to na c.ias. Niedoszły truefoiel bę
dzie odpo"iadać w t;rch d.U:ach 
llrzed sądem w Toruniu. 

W najbliższych numerach: 

WALCZYMY z KONTRASTAMI! 

1. „Prekło koblet" - ciqg dalszy 

2. Do Pono Dyrektora-wstąp wzbroniony 

\V PZPB ~r 1 w tkalni na 12 krosnach l (lGl.7 p,·oc./, r.1a1·1a Tomczyk uzyskała 
"·ysm1ę1y się na czato: Etanislawa 1\.11- 153,5 proc., a Stanisław Kubik loo,l proc. 
c:uiJ.ak (175 P''OC.). Józefa scwe-:-ynialc W PZPB Nr 16 w pr-zędz'.!lni Helena 
(rnr.5 proc.). l .l\Iarla Pyz!a:c UU me.), 1\Iac!'J.lailska (4 strony) zdobyła 1G5 proc. 
ł.Iu!'lc.11 Sw:tc.Jn uz:.~s:i:~ł 147 p1·oc. N3 a Jozefa NDT.1,-a:~ 1Sł.3 proc. 
,.!zóstlrnch" osl~gncly J:;d".vóga Lako- W PZPE Nr ~~ pcząd!(j ZoI!a Grz.ęl:ło 
mlall; 160,4 pro~. i Helena P:>l.!rnwska i Genow~fa Jars:-:a (4 strony) uzyslcaly 
104,3 proc. a Stefan P:ilczyi1skl 149,1 proc. po 171.4 proc„ u na trzech 5tronacll Apo 
W prz~d.z.alni Bronls!in·;a świtoniak zdo- lania Lu:<•:'l l Kazimiern Pycie po 162,3 
b:;."t" •~l.l proc. Maria r..adkow.;:lrn 160,3 procent. 
p:·o~„ Janina Slorua 153.7 p:oc. Łucja W PZPE w nudzie Pabianicl1iej w tkal-
Kr:n·;czyk 1~.6 p!'oc. n! na 10 1:: o~.nach na czolo wys1..aięły się 

W PZPB Nr !l w przę.Jzal~i ly stron> tkaczk': .Tanina Strum!:ka (lCJ,l proc.) l 
odznaczyły Slę Ann.a CJcsiels!ca {l~S.l) i '' "'"•!;, ·• l.lrc.11tczak {1G4 ~ proc.). Wła
J;f:u·!a Adamus>ak (124.2 p:·cc.). a na <! dysła.wa ;•:oin:s:> (3 ltnislen) zdobyła 
8:1·cnach Henryk:i Pijanowska (1~,0 pr.) . ',J.4 '""'~· 11 ł:cgil:a Pares 157,3 Pl'OC. 1\a 
\V tka:':ni (6 krosien) wyróżn'.ly się Maria ,,zt>~tl".ch" WYl'Óżtl.ily się Maria Wojtyr::i 
D~clieb (177,9), Marla Skabblt (173,S), (166,G p:·c~.) J Stanisława naranowska 
?lkria Borowica (159,2 proc.) ·i Genowefa (157,9 proc.), 
Mi.~zt~l (171 proc.), a na „czv16rkacll" 

Można :się obawiać, .ie oddanie 
młodzieży rJcmiecldcj w ręce b:
c1zi, którzy .,pe/nili swój obor:Tią· 
zek" 1vobec Hitlera. i Trzeciej Rzo 
szy podczas o:,tatr.iej wojny mo
rtloby 1mec dosyć oryginalne 
skutki.„ Któ;, bowiem pełnił sivo 

'e wojc1111e oboiviązki pilt1icj, nii 
dwun:istlca po~vieszonycli w No
rymberdze wielkich hitlerowskich 

rzywódców? Ale ponieważ takie 
zeczy pisze się i drukuje - a nikt 

nie zgłasza protestu, i.mialość ro
śnie„. . Ostatnia wojna in1pr;ria.Ii
stycznyc11 Niemiec przestaje b;rć 
zbrod11ią - staje si{! sprmwz mz. 
odową, która nakfadala obo1'.';ą. 

zki na knżdcgo Niemca. 

Włady~hwa M:ij. (1G7,7 proc.l l Irena 
Kuch:i.rska (lSJ,9 proc.). 

W PZPB Nr 3 tkacz..l;;a Leokadia Wey
man ro krosien) uzyskała 133 proc. a Ge
nowe!a Zwol:ńska na ,cz·.vór!cach" 100 
p:.:ic. v;~ ws?Jółzawodńictwie zcspolo
wn.1 zesp6? r.1aJstra Kosi.ka (l~ł,S proc.) 
YJY.Jtzed.ził zespól Sobczy11skie~o 1123.4 
P!"~c). a zespół Czl3.pil1s!dego (12!.l,3 nroc.) 
-ulegt ze<>polowJ F..an:i<rzczy!-::i fl39.2 P"·>· 

:•••••n••••••••••••••••••••••••••mm••a•n•••••••• • • : Ubezpieczalnia Społeczna w Łodzi : 

W PZl'B ~r 4 (1'> kro~Jen ntttc1m.} t'ic!·
,.;;?~ micj.3ca ;~ajQll Genm·:efa Je~"l: 
{liG,3 pr;-,c.), Hc!ena Front '1i;l,3 proc .) l 
Xntal 1;• B~lcerelc (16C,:; proc.). 

W rZPB Kr 6 w tk:ilni (G krosien) za
zn;:C7.yi;;· slą Józe!:i Glogowska (lG3.7 pr.), 
Józefa Pietraszelc (163.2 proc.). Przodki: 
Genowefa Olejniczak i Helen.a Pę<!he
rzewska osiąimęły po 149,9 proc. 

W PZPB Nr 9 w tlcaln•l (6 krosien) 
plerWsze miejsce zajął Józd ZQkJ:Zewski 

• • • zawiadamia. • • • 
: że z tlniem 24 czenrca 19-18 r. REFERA1' SZPil'A.LXl, l'..alatw·::i- : 
• ją<'y ubezp;oozon~·ch z Obwodu Centra!Jiego. zost:ił PR7,E~rESIO· • 
• NY z Ccn~rali Ub.ezpjeczabtl, ul. lt'ólezaii'.tka Xr :!ZJ (W,·tlz M! • 
: I.ecznic.t~~·a, pokój Nr 37) na nl, LECZXIC'Z.~ Xr G (~m::ch 1,i;'lrn•l•l : 
• Połudn.:o,wgo). · • 
: Chorzy zamieszka.li w Obwodzie Ccntr:i.lnym (śróC:m.'.-c:k:~), : 
• wrnni zg:·.iszać się odtąd o uzyskanie asygnaty szr:.:talnej na ul. • 
• Lecznicą. Nr 6. • 
: (7386) lJhezpi.eczain.ia S{IOłeC7..rct w L'>:!zi. : 

···································••&••·······.:' 
, 
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~tr. 4 KURIER POPULARNY 

nauka lu_dzi -dorosłych 

!\r 175 (959) 

!Nasze Morze 
w Polsce przemysł roz\vijał się 

powoli i zatrudnial mni<•j sz:1 ilość 
osób. niż rolnictwo. Na pierwszy 
wlec. plan \vysuv:ało się rolnictwo, 
a ;ici;o produkcja była najważniej
szą pozycją dochodu narcdo~yego .. 

Obecnie rolnictwo rozw1Ja się 
równorzednic z produkcją przemy
słowa. Polska musi produkowal: zbo 
ża i inne artykuły żywnościowe w 

Rzeczj"vistość powojenna wyma 
ga wielkfogo wysiłku ze strony każ 
dej jednostki, ofiarnoś~i w pracy 
i ko11sekwencji y; walec o lepszą 
przyszłość całego spolcczc:ńatwa.
Trzeba z uz;ianiem stwierdzić. że 
twórczy wy~iJel• stał :">ię U(faiałem 
i.zerokich wursbv <;p:>łcnn1ycli, że 
w wys.ifuu trm inzodujc klasa pra
cu.Ją.ea. 

czYi.A. SIĘ JESZCZE. l\1Y 'l'EŻ JES'.rE· NYM R.\NKIE:lf, GDY WEZWĄ NAS mość, że \Val.ka nie skończyła. się takie:i ilości, by mo~J~a było zas11o
SlltY • UCZESTNIKA!lll I WSPOt.TWOn-1 SYRENY FABRYCZNE - POJDZIE!llY . . . . . koić potrzeby ludnosc1, a cwentual
CAilU WIEL1UEJ REWOLUCJI. MUSI-I DO PRACY z OCHOTĄ. w PRACY I w Jeszcze 1 ze walka Jest udziałem ną nadwyżke ckspo1·towa(; do kra~ 
il'.1! ZB.URZY<; "{~AS'rYLJĘ" C~l'i1NO: N~UCE - LEŻY .i;sow~i\l ~WARA_1fCJA wszystkich, kt.órzy wybr~li .dro~~ jów ubogich "w żywność. 
'I1: I \~STECZNIC'IWA. ZDOBĘDZID:\U OSIĄGNIĘClJ\ NASZ1:CH t:ELOW ... postępu poko-u i spraw1edhwo.sc· N . - . dnak plnn w (fos.-,JĄ, GDY STWORZYMY .nmNOLITY. ' J V • a p1erws„y JC • <. „ 
onEJ.\tUJĄCY c A 1. Y LUD POLAKI WY'.l'R\\'AJCIE W WYSILKU! społecznej. , podarstwic narodowym wysuwa s1~ 
!:RO;;-T LUDC~Y, WALCZĄCY o PO·! Tyle Bożenna Wiśniewska, 19- życzymy Bożennie Wiśnic•,ysiaej, obecnie pr'?dukcj.a prz~mysłowa, a. 
... TĘ~ I J.>RA"".\ CZŁOWIEKA... I . zł . k .. y 1 . k . K 1 bli w połączenm z m:i nabiera ogromne 

Trzeba patrzeć również z podzi
wem na lucl.3i, którzy pracując za_ 
'vodowo, znaleźli w sobie tyle har
tu, że zdolni są do niełatwego v -
silitu pogodzenia pracy zawodowej 
z nauką. Łódzkie gimnazja dla do
rosłych są tego najlepszym dowo
dem. Tam po całodziennej pracy lu 
clzie różnego wieku i płci zdobywa 
j~ wiedzę, pamiętając o swych obo 
w1~~ach wzglęclem budującego się 
panstwa i względem samych sie
bie. 

•.• G:upkam1 wycbodi<imy "Z huayn.lm~letn.i ~s~talcą?Y s~e. c cwre prac~. JeJ ~o ~z.an om r. 0 egom, w, 0 
.... - go znaczenia gosi1odarka moi·ska. 

po sko1ic?'''nych 1ckcj~c11. Dy;;kutujcmy Tyle JeJ kolezank1 i koledzy. Tnk1e czu kouczącego. się roku szko ,u~go Dowodem zrozumienia przez wia
czego Juz doltocano, 'l czego my mamy sa :iowody dla których ludzie do- - <'.by wvtnvah w swym owocnym a'ze pan· st"'G\"n „'1.cll'"ie"o znaczenia dolrnna•'··· SZKOŁA J"SZTALCI. WZBO• · ,!. : '. • , • d 'I• · dl · b" h , "" '" " ' 0 ' 
r.ACA u111'liSL, WYCZULA SERCE. :110- rosli podJęlr wysiłel~ rownoczesncJ la ogo u 1 a s1e ie samyc WY- gospodarki morskiej jest utworzenie 
Wll\tY o s~·o.mJ ~ZIWLE .z WDZIĘC~ nauki i pracy: wiadomość wielkichlsiłkn. ocldzielnego i'Unistcrstwa Żeglugi, 
~~:_c~~Jl~~~E~: ;;~c:i~1~. \Vt~ii". zadań naszego pokolenia, świado- Wicz. Okupant niemiecki pozostawił wy 
------------------- - - - -· - ------ brzeże morskie w sla.:iic całkowite-

1Vie będzie sierot iv na.szynz kra;u 

»Chcemy dziecku dać wszystko«! 
go zniszczenia. Olbrzymi nakład pra 
cy ludzkiej ·i m.Ulardowe inwesty
cjo doprowadziły rychlej niż można 
się bylo spodziewać porty i urządze 
nia do stanu używalności już w li
pcu 1945 roku porty pracowały, przy 
jednoczesnym wzmożonym wysiłku 
usuwania dewastacji wojennych. W 
roku 1946 porty polskie, będące w 
stanic odbudow:o,', zdołały już prze
lcdować około 8 milionów ton towa· 

Obywatelski czyn łódzkiej młodzieży gimnazjalnej 
Wojna przerwała młodzieży nau 

kę. Po wojnie młodzież ta stała 
się ludźmi dorosłymi. Oprócz nich 
w szkołach średnich dla dorosłych 
kształcą się ludzie, którym dopiero 
nowa, powojenna rzeczywistość, u
st;rój demokratyczny - zapewniły 
rowny start. Z ludzi tych będzie 
miało pożytek ~ństwo. Ludzie ci 
3rozumie1?, czym w źyciu iest "\\ie-
d.za. " 

(b) Sala śv:ictlicowo., jak wszyst- i wzruszona. W granatowym mw1-
kie inne. Skromniejsza nawet od in- durku, z kokardą we włosach, usa. 
nych i surowsza. Brak ozdób z ko- d-0wi-0na z-ostała n estradzie, obok 
lorowej bibułki i specyficzny za_ niej rodzice chrzestni. Rozpoczyna 
puch. spotykany tylko w salach się uroczystość przyjęcia Mieci do 
szkolnych. Bo też jest to świetlica• nowej jej rodziny. którą stanowi(; 
gimnazjum dla dorosłych p.n. „Miej będą uczniowie szkoły. 
skie Zespoły Gimnazjalne i Licea!- - W myśl naszego postanowienia 
ne" przy ul. Nawrot 12. - zabiera głos dyrektor sz.~oły Mar-

NOWA RODZINA MIECI czewski - aby uczcić dzie11 1 Maja 
Odbywa się tu osobliwa uroczy- czynem. przejmujemy dziś od Łódz

stość. G!rr>..nazjum usynawia sierotę. kiej Rodziny Radiowej jedną z ofiar 
15-letnia Mieczysława Lazarzówna, barbarzyństwa niemieckiego, dziec
która straciła rodzków podczas po- ko osamotnione i potrzebujące ople-

CBOIEć TO lUóO ! wstania warszawskiego, przygarnię. ki. Dziecku temu chcemy dać wszy-
19-letnia Bo.żenna Wiśniew-ska ta została przez Łódzką Rodzinę stlrn, czego potrzebuje. Najtrudniej 

pracująca uczenica 1 semestru i Radiową i zamieszkała w Domu jest przecież dać człowlekowi ser-
Dziecka, w „Sienk.iewiczówce". Ni- deczncść, którą otaczał go dom ro

Państw. Girnn. i Lic. dla Doro- czego jej tam nic brakowało. Cho- dzinny. Z całego serca starać się bę
slych - jest przedątawicielką, tego dziła do szkoły, miała towarzystw-0 dziemy, abyś znailazła, Mieciu, 
właśnie pokolenia, któremu wojna rówieśnikÓ\v, ale jak wszystkim sie- wśród nas "\Waśnie to ciepło i opar
i okupacja zrabowała młodość i rotom, brakowało jej jednak ciBpła cie. Chcemy cię przyjąć do siebie i 
prawa do młodości. Ale Bożcnna rodz.innego. pokochać ... 
Wiśniewska jest jednocześnie jed- Dziewczynka jest dziś zażenowana TRZY MAi"UUSIE ..• 
ną z grona ludzi, którzy powiedzie o k ł w Miecia pochyliła główkę i cicho 
Il O S Z ta C a n I e płacze. Wspomina pewnie rodziców, 
· sobie „chcieć to móc"... których straciła bezpowrotnie. Dzie-

Jak to się stało, że po pra~y d • wczynka spragniona jest ciepła. 
znajduje ona i jej podobni chęć i SQmOrzq OWCOW Po krótkich i. serdecznych przemó 
czas, aby uzupełniać swą wiedzę, W Łod~ rozpoczął się' kurs do- wieniach prezesa Łódzkiej Rodziny 
aby korzystać jak najpełniej ze kształceniowy, przeznaczony dla Radiowej, i innych osób, następuje 
zdobyczy ustrojowych odrodzonego p1·acowników samorządowych po- moment podpisania przez rodziców 
p ' t ? • -"-'·: chrzestnych aktu przyjęcia przez a~s wa. Odpowiedzią na to PY- wiatu łouwuego. . szkolę obowiązków rodziny zastęp-
tame - będzie jej list, którego wy Tematem wykładów na kursie czaj. 
jątki cytujemy: są zagadnienia samorządowe, ad- Po tym robi się ruch koło Mieci. 

dokumentu.i<) swe serdeczne uczucia. rów. Ruch w µortach wzmagał się 
Trzy nowe mamusie zaczynają już z roku na ruk i obecnie można 
coś poprawiać przy kokardzie i kol- stwierdzić, źc od lipca 1945 r. do koń 
nicrzyku dziewczynki. Biorą ją pod ca maja rb. przeładowanych zostało 
swą opiekę. w portach polskich towarów ogó

ZLIKWIDUJEi\IY SIEROC'IWO! łem 25 milionów ton. 
Qpie!cę taką znalazło już prócz Jest to 15ezwzględnie wielkie o&ią-

Micci T:.aznrzówne.i około 40 innych gnięcic, świadczące, że pracownicy 
sierot, których rod:~nami zastępczy- morza zdawali sobie dokładnie spra 
mi są załogi fabryczne, szkoły in- wę z wielkiego zn:1.czenia wykor:r;y
stytucje samorządov.re i społeczne. stania. horzyści, wynilaljących z sze• 
We wszystkich wypadlrneh ta nowa rC!kicgo dostępu do morza. Trzeba 
forma opieki nad dzieckiem dała z<>razem kochać morze, by służyć 
jak najlepsze wyniki. Dzieci poko- mu z ogromem poświęcenia, włożo
chaly swych opiekunów i jest im ncgo w usprawnienie naszej żeglu
dobrze. Z czasem, z takiej zbioro- gJ morskiej \ komunikacji rzecznej. 
wej rodziny ktoś dziecko adoptuje, Tutaj należy zagadnienie Ocfry, 
reszta nie traci z nim mimo to kon- które ma dla po!skicj komunikacji 
taktu i w dalszym ciągu inte:rc;;uje rzecznej pierwszorzędne znaczenie. 
się losem wychowanka. Odra stanowi najkrótszą drogll dla 

Społeczel'istwo łódzkie prz~czyn~a ckspo~u ~ęgla iło kra_ijów sltandy· 
się w ten sposób do zagojerua naJ- 11aws_lt1c~ i radzieckieJ stref~ oku· 
cięższych ran zadanych na.m przez ~~CYJ?~J. Odra daje nam duze mo. 
wojnę, do zli!rn,·idowapia sieroctwa zln.v~s~Ł _tranzytow~, dla Czechosło
i bezdomności dzieci. Dewizą jest tu I wac31 i innych kra3ow połudnlowo
zdanic, wyp:sane na każdym akci~ wsc~1?dniej Europy. \V.ielka przy. 
podpisywanym podczas uroczystości szłosc Odry ot~vorzy s1.ę zwłaszcza 
usynowienia: ,,Nie będzie sie~ot. w po wybudowamu . pro3el~towanego 
naszym kraju. bo matką będzie im kanału ~dra-DunaJ oraz kanału 0-
Polska, a ojcem polski lud". dra- Wisła. <w) 

-łłoWe banknoty 20-złotowe 
ukażą się w obiegu 1 lipca 

i ministracyjne, rachunkowości i bud Rodzice chrzestni obdarowują ją 
-:: Wreszcie clzwoncI• - pisze Bożenn::i żetowania. prezentami, pocałunkiem \V cz:oło Narodowy Bank Polski zawiada nowo -~czerwonym. 

W1sniewska w swojej pracy n.t. „Jeden mia że w duiu 1 lipca b. r. wpro- Znajdujące się dotychczas w o-
!~~~~s~. sz,;_~~::at~~ ~~:~1!~~i·;-;;:c~~~:~ Kom·isi·e kwal·ii·ikacyi·ne wadza do obiegu uowe bilety ban- biegu bilety 20-złotowe. emisji czość największego poety wieku xvr, kowe 20-złotowe II emisji z datą 194:4, są nadal prawnym środkiem Jall!t Kochanowskiego ... Przeżywamy ból 1 46 d ł t · · b. ' będ ' poety po śmierci jego uirnchanej ur- ·warszawa, 15 maja 9 r„ po - p a niczym l o iegac ą na row-
simlkl. •• Wzrusza nas ta lekcja j 1>orusz::i rozpoczęl•• ,--uz· pracę pisane przez Pre"Zesa. Naczelnego ni z biletami nowej emisji. ~ajt.ajnlejsze, najgłębiej chowane prze- „ · 
zycia :r, czasów lmźni hitlerowskiej ... ze Dyrektora i Skarbnika. , . 1 ---<>--
wsz_ystkich strO!l l!:l~ają .wypowl-:117.i lco- , ... , Lodzi" ~"rgaru'zowane J·uz· zo 1społecz:ni wydelegowani przez Bilety te, wykonane są na papie Walne zebran1"e legow o męczensk1cJ !śmierci tys1c:cy poi • uv - ' • ład d · 
sldcI1 dzieci, o walec, o męce mill?n~w stały społeczno - pedagogiczne ko- Miejską Radę Narod~wą .. Na tere- r~e b:.alym, g zonym,, z O ~Ie-
Po4k6w na Majlla_nku. w Ośwlęc1llllt.1, m.isJ·e ltwalifikaCyJ·ne których za nie Łodzi komisje W liczbie 21 roz- lllelll JaSnO - kremowym 1 znak.iem weterano•w 1905-1918 f nacl~au .. : Cel lekcJI został osiągnięty. . . . ' . - . 2"" I d d.stawi J·ącym dużą • JęzyK wieszcza prz~m6wil eto na• wspól- daniem będzre przy3mowame mło- poczęły pracę z dmem oJ czerwca. wo ;iym, pr~ ~; . . . . 
czesnym tre.ncm boiu naroclow~i;o... . dzieży do szkół oo-ó!nokształeących Czynności komi.sj! poleooać będą na stylizowaną literę „W . W medz1clę, dma 4 lipca 1948 r., 

Inna lelrnJa. Nauka o Swiec1c Wspoł- . . ,, . . k"'tu "dz . C . · • t mana J"est w kolo- -0 godz. 10 rano, w lokalu przy ul czesnym, Jej tematem - Wicll•a Rewo- stopnia llcealnego. wlasClwym z pun W1 .eI_Ua aiosc. u. rzy Piotrkowskiej 243 odbędzie się Wal-
lucJa Francustm. Zburzenie nastylll . .De- W skład komisji takiej wchodzą społecznego - doborze uzd.olmo- rzc: boln zielonym, przechodzącym l ne Doroczne Zebranie członków 
~!!i"~i~ucf;;';91 ~~'.~'\·~~~z1~1~~i1~ii'i: dyrektorzy szkół w charakterze nych kandydatów do szkół ogólno- ~u środkowi: w br~owy .~ ~óżowo- Związku Wctera~ów Walk Re;,.olu-
Ko:smcz:-.-osc OFU.R w WALCE o lrrewodnicząc1·ch prz"ililtawiciele kształcących stopnia licealnego. fioletowy. Oznaczemc sen1 1 nume- cji 1905-1918· na którym dokonane J,J'.:PSZY PORZĄDEK SWIATA. znozu- " . J ' V • •• k 1 1 k · st b h ł d :\IIELIS'.\IY, ZE WALKA TA • ·re sirn:'i.·- l'ad pedagogicznych oraz delegaci racJ1 wy onano w rn orze arm1- zo anq wy ory nowyc w a z. 

,., _ . 84 •żające prace, mieszkać nędznie, nie mieć koło siebie ko zerwało się nagle. Utracił Hortensję, co było dla 
~ -.1 71~~121/.. żadnej przyjaznej duszy, a za to mieć pewność, że niego wielki1:1 ciosen:, .przyszły nań wielkie kłopo-

... --::::--~~ _ 0- ;:m:~ -~1 może liczyć tylko na samego siebie. Lecz wzamian za ty, a przez mego tak1ez kłopoty spadły na matkę 
_ r.;_- ·' - . to, rozwinęła się w nim samodzielność, nabrał ogla- i Estę . 

• , ~ ~ dy, jednym słowem zmienił się tak, że trudno było- Gdy w dwa dni po swej ucieczce z trudem wydo-
by go poznać. stał się ze śniegowej zamieci w szary zimowy pora-

Mimo braku eleganckiei garderoby, wyróiniał się nek o sto mil od Kansas City, bez palta i zegarka, 
wytwornymi ruchami, rzucającymi się w oczy, który mu 8ciągnęli dwaj włóczędzy, gdy dojechał do 

.,,;:;:,_: pełnymi szlachetnego umiaru. Zaś głównie umiejęt- St. Louis, przede wszystkim postarał się o gazetę 
ność opanowywania się i zastanawiania nad sobą, z Kansas City - Th~ Star - i z niej się dowiedział, 

- A jakże? .Nic będą wiedzieli? Sam będzie o tym lczynila go niepodobnym do tego Clyda, który uciekł że obawy, jakie żywił, były zupełnie słuszne. 
opowiadał, chyba, że mu zabroni. Albo znajdzie z Kansas City w towarowym wagonie. , Pod wielkim, olbrzymimi literami wydrukowa
się ktoś, kto go tam widzial w hotelu. Oczy błyszcza- Od ucieczki z domowych pieleszy, przeży\vszy nyrn nagłówkiem, było półtorej szpalty opisu całego 
ły mu złością. - W każdym razie wolałbym, żeby nie; dno przykre doświadczenie, zmuszony na liczenie zdarzenia. Dowiedział si~ więc, że mała dziewczyn
go tu i1ie było. Nic dobrego z tego dla nas nie wy- tylko na własne siły, doszedł do wniosku, że przy- ka, jedenastoletnia córeczka bardzo przyzwoitych ro
niknie. szłość jego tylko od niego samego zależy. Dostatecz- dziców, została przejechana przez samochód i w go-

- Spodziewam się, że może nie jest tak tępy, jak nie już zrozumiał, że od rodziny nie może spodzie- dzinę później zmarła. Sparser i panna Sipe są w szpi
dwaj synowie stryja Allena - wtrąciła Bella. - Cóż wać się żadnej pomocy. Oboje rodzice byli zbyt nie- talu pod nadzorem policyjnym, wspaniałe auto po
to za durnie. Nigdy jeszcze nie widziałam nic podob- praktyczni i biedni, na rodzeństwo też nie mógł li- ważnie uszkodzone, ojciec Sparsera strasznie zroz-
nego. czyć. paczony, bo czuł się zagrożony na swym stanowisku 

- Bella~ - zwróciła jej uwagę matka. A jednak myśl jego ciągle do nich wracała, a naj- skutkiem szaleństw i lekkomyślności swego syna. 
częściej do matki. Żył wspomnieniami dawnych dni, Ale co najgorsze, że Sparser, oskarżony o kra-

R o z d z i a ł Ili. które przeżył przy niej jako dziecko, widział dokola dzież i zabójstwo, pragnął zmniejszyć swą winę w tej 
Clyde, o którym opowiadał pan Samuel Griffitsh, siebie swych bliskich, brata, siostry, wspominał Es- okropnej katastrofie i nie tylko wyjawił nazwiska 

zmienił siq nieco cd swej ucieczki z Kansas City tę, bo teraz zrozumiał jasno, że nie upadła niżej od swych pasażerów, co łatwo dało się sprawdzić w ho
przed trzema laty. Miał teraz lat d\.vadzieścia, był niego. Przeciw niej sprzysięgły się okoliczności, któ- telu, lecz oskarżył ich o współudział w zbrodni, gdyż 

. nieco wyższy, trochę zmężniał, trochę się ustatkował, rym nie umiała zaradzić. O, tak, bardzo często całą przynaglali go do pośpiechu, przeciw jego woli, co 
no i oczywiście nabrnl doświadc~enia. Od czasu, gdy duszą wracał w dawne czasy. Ściskało mu się serce, jak Clyde wiedział, było prawdą. Pan Squires zaś 
opuścił dom i pracę w Kansas City i wszedł w twar-·gdy sobie przypomniał, jak traktował wtedy matkę, podał policji i do gazet nazwiska ich rodziców 
tlą szkołę życia, gdzie trzeba było wykonywać poni- gdy wspominał życie, jakie tam prov„·adził. Wszyst.4 i adresy. CD. c. n.' • 
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Trzylecie powojennej tódzkiej Filharmonii Łódź kulturalna 
TEATR KAMERALNY. Na 

repertuar Teatru Kameralziego 
weszła od wczorn.j interesu iąca W TYM miesiącu upłynęły 3 Iata „n~ głęboką ~vod'f'• ~Y dać im ~oż-1 uz?~nia. T~ć 1.1awct strona pra.wna \vania nad tym z urzędu. Ale jest sztuka amerykańskiego autora 

od chwili powojennego w.skrze nosć wygrarua się 1 otrzaskania z teJ mstytuCJl me była uregulowana. to sprav„-a trudna i skomplikowana. 
szenia Łódzkiej Filharmonii. w sto- estradą symfoniczną. Czytało się najpierw, że - „Pań- Wiekowych zaniedbmi lrnlturalaych A'iaxwella Andersona ~,Joaruia a 
sunli:u do doby przedwojennej jest Wytrawniejsi .znawcy sarkali nie- stwowa Filharmon_ia w Ło.dzi", pa- nic da się odrobić na poczekaniu· Lotaryngii". Rolę glówr:ą odtwa 
to nie tylko wskrzeszenie tej instytu raz na braki i niedociągnięcia na- tem była tylko „Filhannoma '". Ło- w ciągu j2dnej generacji. Nal2żało- rza znana artystka Irena Eicble· 
cji, ale i unormowanie jej egzys~n- szej orkiestry. że nie wszyscy czlon dzi", a:=: wreszcie, poprzez „F1lhar. by jednak rozpocząć ją raz naresz- równa, która niedawno wrócila do 
cji, a z tym i poważny krok na dro. kawie orkiestry byli na poziomie, manię Łódz..l<ą" dobiliśmy . do ,,Fil- cie pełną parą. Wyma!::a to dośwfad 
<lzc reorganizacji muzycznego żyda. że brak im zgrania się, zdyscyplli- harmonii Miejskiej". Filharmonię u- czenin, znajomości rzeczy i za9ału. kraju z zagranicy. 
naszego miasta. nowania że niedomaga obsada nie- miastowiono• dano jej kulturalne, a W każdą prncę pionierską trzeba TEATR LETNI ,,BAGATE-

Przerzucam interesujący zeszyt któr"ch 'mstrumentów. u nawet ca- co najważniejsze - własne pomi.e- wle>żyć całą duszę, żeby dala wyni- " 
czasopŁsma .,Giewont",· poświęcone. łychJ grup że niektórych instrumcn- szczenie, słowem - stworzono jej ki. W pracy tej nic obejdzie slę bez LA · Z-espól „Syrena" przeniósl 
go monografii miast Polski. Numer tów brak 'jeszcze w ogóle. Wszystko znośne warunki pracy i rozwoju. To- wspóldzialania ze strony czynnika sir na okres letni ze stałego swe
styczniowy z 1928 roku poświęcony to jest poniekąd słuszne . Je±eli Z\'a- też reorganizacja Filharmonii przy. społecznego. A1c mu.si to być „czyn- go pomieszczenia do teatru let
jest Łodzi. Z pośród masy ciekawego żymy jednak. że .orkiestra ta do nic- czyni się ~niewątpliwic i do sprawy nik" rzeczywisty, znający się na rze- .'1iego „Bagatela", gdzie gra obe. 
materiału. dotyczącego żyda nasze- dawna nie miała się gdz.ic ćwiczy.:, najbardziej leżącej nam na sercu- czy, a nie ,.zapc!1aj dziura". lekce-
;::o miasta, zatrzymuję się na orty- że pracowała dorywczo, nic zabez- upowszechnieniu muzyki \':śród mas. ważona przez fachowców, b::,d;i; jak cnie komedię 11erneuill'a „Musisz 
kule ,·Łódź a muzyka", pióra Fellk- pieczona materialnie, niepewna ju- Na ten temat pisało się już wie-, SiG ,.n:estety, zdarza - i przez oby- być moją", z udzialem i w reży· 
sa Halperna. Z artykułu tego ·wyni- tra, to wszystkie zarzuty zmienią le. Posiadamy zresztą odpowiednie dwie strony. serii Kazimierza S>1uberta. 
ka, że życie przedwojenne muzyka!. si~ wnet raczej w słowa podziwu i organa, które powołane są do czu-1 St. WoyIU. • Gwiaźchińskł. FILHARMONIA. Filliar-"'ni'• 
nej Łodzi biło tętnem bardzo nier6w L.UV a 

nym. Pionier~ką 2<1.iste pracę na po- • zamyka sezon koncerten1, który 
Iu .. ~uzyki pro\yadzill tu Hanieccy, Łódzcy artyści i pzsarze odbędzie się wyjątkowo nie w 
~1Jenska, Ni,edz1elsk.i, Ryder, Mazur · to k z· , od k.iewicz, Tilmer, Szulc i inni. Mimo I I p1ą e ·, ecz w sr ę, 30-go czer. 

to łódzka orkiestra symfoniczna moc ZDZISŁAW GORZYNSKI wca, 
0 t. 30

• Zwracamy uwagę, no rob!la bekami i p::-acowała z de· · ' że koncertem i}-m dyry~ujc Zdzi 
ficytem, ciężkie przcchodz3c terntl- sław Górzyńsld, a jako solista 
ny, a miasto korzystało latami z o-
fiarności kilkudziesięciu biednych wystąpi znakomity nasz pianista 
muzyków, którzy dostarczali Łodzi ski 3 maja 1926 roku. Od r. 1936 tam okreśień tego rodzaju, jak: Star.is/niv Szpir.alski. ~trakcją 
rozrywki duchowej zupełnie bezin. do wybuchu wojny był artysta dy- „rasowy kapelmistrz i muzyk", l<o!7Certu będzie r1ykoname, po-
tcrcsownic. Powodzen'.<'m cieszyll r~f?entem Orkiestry Polskiego Ra- „ doskonała technika dyrygencka", clobno bardzo ciekaweso, koncer-się natomiast sławni w!rtuozi, któ- "~ f • · rzy ze względu na pewny zarobek, dia w Warszawie. We wrześniu 1 „żywiołowy temperament", „pory- tu ortepU1nowego amery.ka.ziskie-
przelotem odwiedzali nasze miasto. 1939 roku ma miejsce słynny wy- \Vtl.jącn wyobraźni-a i wielka dyscy- go kompoztora Gershwinil. Poza 

Zacytuje: charakterystyczną dla marsz ws~stki;h .m~.żczy~ z "'.ar plinn", ,.je.st .11~ewątplh;·ie jednym tym usłyszymy piękną sJ·mfonię 
pr2edwojem1<.>j Łodzi wypowiedź szawy. Gorzy_nsk~, Jak wielu lil- z, n~~ych naJp1erwszycn dyrygei;i- Divorzal<a, której zawsze ~!ucha 
Halporna: •,Miasto fabryczne, na- nych, dostał s1ę pieszo do Lwowa. t?w 1~~· W, su~erlatyw~~h wyraza się z przyjemnoścją. 
wskroś handlowe - to placówka dla Dalsze losy - to tuła~zk~, p:aca się o ~orzynskllll r~wn1e.z krytyka POPIS ABSOLWENTÓW. W 
sztuk pięknych niewdzięczna, a gle- oorywcza, lub ukrywanrc SlQ nz do · zagranrczna: radziecka, czeska, · · · . • , . 
ba jałowa dla ich .krzev,,rienia. że chwili powstania warszawskiego. SZ\VaJ·carska i \";ęgierska, w zv..·iąz- niedz~elt;, ~rn~ ;;,7 c„e_rw~a, 0 ł· Łódź wydala S. Hirszenb~rga, Pil!- 'b d saJ F 11 chowskicgo, Łubieńskiego, szczy. Po oswobodzeniu Polski od Niem ku z ostatnim· występami zagra- I:. oa ę zie się w ~ 1 t~r:nu-
gUńskiego, Tuwima, Savoira, Tans- ców zgłosił się natychmiast do pra nicą. Kiedy wi.d.zl się przy pulpicie nu .Kon'7rt ~bs~lwento1'.' ~anstwo 
mana, Klecldego. Artura R.ub.instei- · cy w Lublinie, gdzie · otrzymał de- kapelmstrzowskim smukłą. rolo- n··e.1 Wyzsze1 1 Średnze1 S:Jkoly 
na, to nic jest zasługą Łodzi, bo legację na kierownika i organiza- dzieńczą niemal sylwetkę Górzyń- Muzycznej. Jako wykonawcy 
„spiritus flat - ubi vult'', ~atomiast tora Filharmonii Łódzkiej. W zdu- skiego, kiedy słucha się jego pul- biorą udział tegoroczni absolwen faktem jest niezaprzeczonym, że · · 
wszyscy artyści, malarz:e, bądź poo. miewająca krótkim czasie (.ieśli SUJ!}CCJ werwą r .życiem interpreta- ci: ]adtviga DziMwna, Halina 
ci, zrnamicliby doszczętnie, gdyby w się weźmie pod uwagę, że trzeba cji, wierzyć się ufo chce, że artysta Szczeolówna Aleksander Taba.ks 
porę t.j. w czasie rozkwitu ich ta- było jak wszędzie wóv:czas w Pol- !en o~choclzi.ł przed dwoma .laty blat, Helen~ Gra.tel l Zofia Sta.. 
lentów - Łodzi nie opuścili". Wypo sce wszy~~o zaczy11ac od począt- .:i~-lec1~ sweJ prac~ ~awodoweJ. -:-- clturslca. w koncercie bierie u• 
wiedzi autora tego artykułu są na Zdzisław Górzyński Im), bo JUZ 15 czerwca 1945 roku Nie wiem czemu Jubrleusz ten mi- dzi· 

1 
eh. . k" t Ko a 

ogół pesy1111·styczn d kt Fil„_ ·· Łódzki • · · · Ł . a or t or res ra nserw • e. yre or ..... rmonu eJ odbył się pierwszy powoJenny kon nął w odzi bez szerszego echa. - t . S TWIERDZIC należy, co sam.i zre cert symfoniczny w Lodzi. Pracy Nie zapomniał o nim jednak i o orium. 
sztą widzimy, ż€ ze ziniana u· . DOROCZNY POPIS LIM u stroju, zmienił sie i klimat 1.-ultural- Zdzisław Górzyński rozpoczął Zdzisla~a Górzy~s-~iego n!l terenie jego zasługach rzącl Rzeczypospo- . . . · · 

ny naszego miasta. z warunków S\\lą karierę muzyczną jako uczeń Lodzi me szczędzillsmy slow uzna- litej, wyróżniając go wtedy Nagro W niedziel?, d;:ra 27 bm. o A~z. 
tych skorzystał organizator powojcn znaueg kompozytora Władysława nia, oddawaliśmy mu tylko, co mu wą Państwową i Złotym Krzyżem 17 odbędzie się doroczny popis 
ncj łódzkiej Filharmonii i jej obec- teleńskiego. Po ukończeniu stu- się słusznie należało. Dzięki wybit Zasługi. Pomimo desygnowania go uczniowski Ludowe§o Instytutu 
r;;J dyi·ek~o~,. Zdzisł:iw. GórzyńskJ. diów w kraju, studiuje dyrygentu- nemu swemu talentowi kapelmi- na stanow:isko pierwszego kapel:mi Muzycznego w Łod~i. Popis od~ 
_,Ytrw~ł~s~i J~~o zabie.go~, t.al~nto: rę w Wiedniu u słynnego dyrygen- strzowskiemu, rozległej wiedzy fa_ strza Opery Poznańskiej, ma jed- dzie się w lokalu własnym LIJ.1-u 

:~li u.:~~Jz~~~ ~~!~~illa1 ;~~~~ ta Fr11;neiszka S~hallra. Od 1916 r. chowej.' m~z~kalnośc~ wrodzonej, nal{ po~obno Górzyils~i ~ozostać przy ul. Jaracza 19. 
jcnna swoje od.rodzenie i ugrunto- zajmuJe stano\\~.IS~o dyrygent~ w poglęb1aneJ. meustanmc :pr~~z grun w_ Łodzi .. B.ardzo -:>luszme, Jest bo- ,,CHÓRY DLA CHóRóW" 
wanie egzystencji, Zapisać to nale- Operze LwowskieJ, potem - I~ra- towne studia, post~powoscr 1 dosko wiem silme związany z naszym Wydział Kultury i Sztuki Znrz'ł• 
ży w annałach naszego miasta jako komikiej, Warszawskiej i Katowic nałemu orientowaniu się w prą.. miastem, jako organizator, wyko- du Micjsldego organizuje 11 Kon. 
trwałą .jego z~słu~ę. kiej (1925/27). Dużym sukcesem dach nowoczesnych, zdobył Górzyń nawca i pedagog, prowadząc tak-
'"Nalezy przeJ~zec !?1ko cho~}>Y pro Górzyńskiego 'było wystawienie po ski uznanie prasy i krytyki facho- że od roku klasę kapelmistrzow- cert „C1i6ry dln chórów", k.tóry 
~1 ~~r ł~oync~to.wdFil~~~rmboinu z~,;de raz pi'erwszy w operze wiedeilskiej wej w całym kraju i zagr.anicą. - ską w naszej Państw. Wyższej 0'1..będzie siti jutro, tj. "" nic3dzie/~ „ , u:sw1n om.c so c w ..... .,, . I k' . H lki" B k t . . t . al S k J M . :17 bm., o godz. 19,30 w sali Fil· tej .i.nst;i-iucji w dzieło podniesienia na;otl?WeJ opery k~o s ieJ

1 
'a' , a . , ,ra k utmk1~Js.ca 11~t cy ~:va~ue "'i o- z o e uzyczneJ. . 

kultury muzycznej Łodzi. Nic było ktoreJ prelnlerą ierowa orzyn- sow ·1-y Y 1 „m ex ensp , a c pe no harmonii. 
bo~ajże ważniejszego kompozytora, 
ktoryby w tych programach nie był 

reprezentowany. Gdyby nazwiska w R o c I l E M ich ułożyć w porządku chronologi-
cznym, otrzymaUbyśmy retrospekcjG ' ' • historii muzyki, począwszy oo mi-
strzów włoskich z epok.i przed _ ba. 
chowskiej, po przez Bacha, Haendla 

z USA'' 
sjonL;tów, skończy·wszy na przedsta klasyków. neoromantyków. impre~ 11•11 Erenburg 0 p.meryce 1· Amerykanach 
wicielach nowoczesnych kierunków 
europejskich, z Ravelem, Hindemit. 
i1em. Strawińskim, Szymanowskim, Zna.ny p.i.!ram radziecki Ilia Eren· przedzenia w stosunku do obywateli I Prawdą jest, że Amerykaninowi Amerykanina <lo pozfomu tecb.nUd, 
Prokofficwem i Szostakowiczem na burr od wfOllllY do jesieni 1946 roku własnych. brak dojrzałoścl politycznej; nie do- która ro otacza od koły,kł do rro-
czclc. Uwzględniona była w szero· ba.wił w Stanach Zjed11oczonych „AntysemitY7lll jest w Ameryce strzega. że ludzie znaJdujący się u bu". 
kim zakrc·ie muzyka polska, a osta. Ameryki Północnej. Po powrocie o- zja.wiskiem codziennym. Nikt już steru włatlzy, zboczyli z właściwej ,•Wysoko cenię pisarzy amerykań
t:i-io ~uz:yka slowim.'tska. Zbłiżylliimy publikował swe wratenia w książ. n!e zwraca. na to uwagi. Wydaje się drogi. W swej naiwności myśli, że slrlch: Hemingwaya. ł'aulknera, 
SiG dz1ęk1 temu do kompozytorów ce pt „Wróellem z USA" (wyd. rzeczą naturalJll\, że ten czy ów reakc,iont<ci kontynuują dzieło Roo. Steinbecka, Cadwel.Ja i i.twych •• „Po. 
radzl<:ckich i czesl:.i~h: Spółd~. Wyd. „Ksiątlka." pneklad I. przedsiębiorca zatrudnia wyłącznic sevclta. znalem wielu z nich. Zarówno w ży 

' Mozna by zarzucie Jedno, że linit Tarłowskie3 i z. ŁubJńsklej). „Aryjczyków"• albo, że ten, czy in- Nie zna on Europy - jego świat cłu, jak w lt.slążee podobni Sl\ do ol. 
programowej Filha11nonii brak było • . ny hotel nic przyjmuje Żydów. ograniczają <lwa oceany. Jest naiw· br.lymłch drzew o mocnych konie• 
ciągłości, że programy układano od Choc okres blisko dwulctru ~ta:no- Pa.rlasami zachodniego wybrzeża. uy i uważa się .za najgorętszego WY· nlaoh. Trudno z nimi rozmawiać na 
przypadku do przypadku, ale nie wl w warunkach doby powoJennej są Chińczycy. Nic wolno im wejść znawcę tlemokracji. najwięk~zego tematy abstrakcyjne, a.Ie umieją 1.a 
jest to wina kiel'Ownictwa. Brak pod szmat m;asu nien_iaJY• to. jednak spo. do żadnego hotelu, ani do rcstaura. pacyfistę, człowiclta. n.ajbardzlej wy- to wspaniale 0110wiadać. l'lloll\ 'lar
stawowej bi.bliotekl muzyc:z.nej, trud stneżema wnikliwego 1 WYtra.wne- cji, ani do domu dla „białych". kształconego i etycznego, najlepsze. dzlć swym otot<zenicru, a.Ie dobrze 
ność w WYdostaniu materiału nuto- l'O obserwa.to~ .Jaklm ~st Ercn: Istnieją kluby i stowarzyszenia, do go chrześcijanina. Sądzi i·ównież, że je znają. l\:ażdy z nich ma barwn.1 
wcgo - tłumaczy v..iele. Pamiętano burg, pra'":1e m!l :ne straciJr ze sweJ których nie p1·.1:yjmuje się Włochów w .iec-o rękaclt bomba atomowa - to biografię - \\iele przetył. Stein.. 
jednak o zasadzie. aby w miarę moż aktualności. Kslązk~. nie wielk:_ł roz. - pnedstawicieli ni:iszej rasy. Poło gałą2ka. oliwna. Nie jest jednak poz. beck był niegdyś robnl.nlltiem rol
uości zamieszczać na progr::imach miar&mł, liczy ~owiem :ia.!edwic 108 źenic murzynów jest szczególnie> tra- bawiony zdrowego ro1.sądku i serca. ny1n, Faulkner - malarzem pokojo
dzieła reprezentacyjne, dbać o u- str<!nie, czyta su~ jednym tchem. giczne; jest ich 12 milionów. Gdy Przeciętny Amerykanin Jest może wym i lhtonoszem. Nie Sl\ to samot
rozmaicenie, nie pomijać żarnej oka Z~'lęzłY styl pozwala au~orowł w for Amerykanin wychwala swe prawa, nieco zarozumiały, ale nic jest ani nicy, ale ludzie, którzy wyrażają naj 
zji uzupełniania luk, by N sumie m~~ szc;zupłych r~arow. 7..groma.- możemy w odp0\'l-1edzi wytknąć mu, głupi, ani zły. Nie chce wojny •. „Je. gol"ętszc dążenia swego n:&.rodu: sen 
dać słuchaczowi pierwBzorzędny, tlzio duzo interesUJąeego 1 wsze~h- że na. Itażdycb 10 obywateli an1ery· go łatwowie1ność ma granice. Go· o wielkim sercu, którego nic mo-le 
podstawowy material twórczości stronnego ma~łu'. Z szcze:;ółow kańskicb przypada. jeden, któremu tów jest głosować na demagogów, 7.a':ltąpić żaden potę:iny motGr". 
muzycznej wszystkich epok. notowanych lapidanuc, otrz~m~je- mlmawia się prawa najbardziej cle- którzy głoSZl\ „wojnę prewencyjnl\"· Uw:i.g-1 te nie odnoszą się, oezywiś.. 
W CL'\GU tych 3 lat przez es tra. ~Y w sumie obraz. ameryka.nskiego mcntamego - prawa do czfowic. Ale zmusić go do ~ęcia w nleJ u. cie, do wszystkiclt amerykal1sldcb lu 

dę Filharmonii przewinęli się zyclą P<:ten plastyki i ba.rdzo pr.ze. zeństwa". To też kwestii murzyń- działu będzie z!Jacmie trudniej. łlzi t>ióra. „W Ameryce nie ma do· 
również wszyscy niemal wybitniej- konY\'VllJący. sklej poświęca. Erenburg s}loro kart ,.\Vfece organizowane przez postę. mów cztero - lub pięciopiętrowych. 
si polscy dyrygenci i soliści. Nie za- oczywiście, Jako demokrata, zwra bardzo wymownych. powycll t>olityltów ściąga.ją dzicsiąt. Na prowincji nalle'Lyć moina. tysią-
pomniano i o młodzieży, zwłaszcza ca Erenburg przede wszystkim uwa- Spc1·0 uwagi t>o~wlęca rówmez ki tysięcy ludzi. Robotnicy amerr ce małych will - i kilka drapaczy 
tej. która rokuje jakieś konkretne rę :na. zjawiska., które mu się wyda. prasie amerykaliskiej. która fa.bry· l.;:ti1scy zaczynają rozumieć swoją chmur. To samo widzimy w litera· 
młodych dyrygentów i wirtuozów ją dziwne w kraju patentowanych kuje opinię publiczną - .• ctczinfor- misję historyczną, postępowe zwląz. turze: jest albo bardzo dobra. albo 
nadzieje na przyszłość. Puszczano ,,demokratów i republikanów". Cha- mując" ją. „jestem przekonany, że ki zawGdowe_ krzepną, era. demago- - bardzo zła". 

rakteryzuje więc pokrótce a.mery- czytelnik amcrykańslti odznacza się gii i awanturników dobiega kresu. „W życiu ca.lej ludzkości Ameryka 
IU'"l-nO „, T ATR.,,' ' kańskie zwyczaje i obyczaje oraz na ogól większą inteligencją niż je. Ameryka ro&-nie - mam tu na my- :i:a.imnje zn.aC'Zllc miejsce: nie można „ " • praktyki obywateli USA. Opisuje go gazcW.. - 11isze Erenburg. - Ale śli nie jej drapacze chmur, ale jej zrozumieć spra.w naszej epoki bez 

Nowy Jork i Południe. ZV1<icd%il sfa.- kto się tarza w błocie, nie mc:ie i>o- człowieczeństwo". zrozumienia Ameryki. Po:świ<:~ono 
DZIS PRE:lllERA ! 

11MtODOSC MAKSYMA„ 
P1LM O W ALCE ROBOTNIK6W 

nosY.JSltICU z CARATE!I. 

ny Tennesse, Ala.bama• l\lissisipi i zostać czysty. Czytelnik głupiego pis •. Obok ludzi interesu metżna zna.- jc,i setki hymnów pochwalnych i set 
Luizjanę. Pisze o tempie życia,. o ma. ·s:i.m głupieje", leźć w Ameryce sporo naiwnych ma Id pamfletów. Ła.two jest wynoslć ją 
amerykańskim pośpiechu, klubach, I.cez Ercnhurga interesują nic! rzycleli i szlachetnych idea.listów". pod niebiosa lub szydzić, trudno 
sektach - i kulcie dclara. Charakte. tylko 1n-zcrcsty i niedomagania I .• Amerykańska elita intelektualna. iutomiast zrozumieć:". 
ryzuje stosunek Amerykanów do USA. Jest 0:1 ~lJk:ldy:>·:1y. Wnicski j ~uż. się uarodził:i. Jest jcszc~c sł~ba . Z!lcytowa!em z I--siązki E_ren~urga 
narodowości obcych, nie tylko zagra. vstatcc:zue, J:t1ne wyc1ąrra ze swych 1 me ban1zo w1erzy w swoJe siły. lulka znam1e1rnych wypow1edz1, ale 
niemych, a.Ie i tych obywateli obce- obserwacji, są na ogół raczej pocie~, .„Ale wśród int~lektualistów amery. nale:iy przeczytać ją w całości. Ula.. 

Wiolach głównych: go pocbodzenJa., którzy urodzUI sic;l szającc. · ka11sklch Jest coraz więcej ludzi od-

1 
twia to przekład płynny i gładki, 

B. CZIRKOW, s. KAJUKOW. i żyją w Stanach. Konstatuje na pod „Nic wierzę, aby ciemne siły złaj wa~nycl1. „.Rozumieją oni, że należy ltsiążkę czyta sit: z przyjemnością. i:...------"'!'"-----....1' słą.wie obsenvacJl amcrylmńskle u· ()dniosiy ostateczne zwycięstwo. podnieść &wiat myśli &1neclęłnego S. W. G, 
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§łportu robotniczeqo L odzi · . . 

Dzl~ rozpoczynają się uroczystości 
jubileuszowe dwudziestolecia istnie
nia i działalności Robotniczego Kłu
bu Sportowego TUR. Ten jubileusz 
dv..lldżiestolecia jest uroczystością 
formalną. Zgodnie ze stanem fak
tycznym RKS TUR powstał w roku 
1926, a zalegalizował się ·w r. 1928. 
S!ą'd różnica między oficjalnym a 
faktycznym dwudziestoleciem. 

Inicjatorem założenia RKS przy 
Towarzystwie Uniwersytetu Robot
n!czego byl red. J . Konrad Urbach. 
Współzałożycielami byli: Zenon Bu
siakiewicz, Stanisław Nowakowski, 
Jul:an Andrzejak, Józef Kula, Iza-

ZRĘBY PRZYSZŁOSCI 
W roku 1927 RKS TUR połączył 

si~ z Turowianką. Z aktem ty:n zv: i•! 
zane jest powstanie ,sekcji lekkoatlc 
tycznej i 1 zekcji piłki ręcznej, a 
wkrótce Po ty:n: sekcji kobiecej, 
ping-pongowcl, szacho :vej , bakser
skiej, narciarskiej i - jednej z pier- 1 
wszych w Łodzi - sekcji pla~yki. 

RKS TUR oparty o Organizację 
Młodzieży ,TUR i Polską Partię So- I 
cjalistycz.ną, z uwagi na s-;voje obli
cze "Polityczne, ma nic do przełu
mania trudności z uzyskanism ,vln
ściwych dla klubu sporfowego Śl'od
kó\·: działania. O hali n ic r.1::t C·'.l n:::.-

tuj.'? się no\VY etap działalności klu-' Kaliska Jutrzenka. Później włączo· 1 wego Helenów. Do użytku młcdzi~
bu. Lata 1930- 39 pełne są świetnych ne zostały dalsze socjali:;tyczne sto- ży sportowej Lodzl, oddany zcstaJC 
rezultatów, uzyskiwanych zarówno warzyszen:a sportow~. . 
::ia polu organizacyjnym, jak sporto- Oc.l roku 1937 aż do wybuchu woi-1 
wym. Sekcje gier sportowych TUR-u ny tow. Zatl;:e był wiczprezesem Zr.i. 
o:lgrywają dominującą rolę w siat- rz?,du Głównego Związku Roboini-1 

I kówcc i koszykówce. czych Stowarzysze11 Sp.:>rtowych. 
W tym czasie koilczy s1•:ą karierę 

czynncg0 zawodnika i staje się już OD PU.KARZA DO DZIAŁACZA 
Tow. Zatke, jest postacią, z ldórą 

zwit~zana jest historia tych stawa-

wacl:iw zatk e 
\V ~c nrykc::turz~ ' j. żcbrO\V~!~ic~o 

rzysze(1 5po:iowych, które utrzymu
ją orga;1izacyj11e względnie ideowe 
więzy z Organizacją Młodzieży TUR 
i Polską Partiq · S:icjalistyczną. Jak.o 
1ulody chłopiec. czbnek młodzieży 
TUR-u, tow. Zatkc y;stępuj'° do RKS 
TUR. w r. 1926. Duszą tej placówki 
sccjalistyczr.:;j był 'podó\.vczas tow. 
Raman Lauks. który z miejsca 
Z\\Tóclł uwagq , na młodego, pełnego 
najfa'.1.taEty::rn:ej.szych projektów. c
'1.erglczncgo, cntuzjustyc:mego chłap 
ca . Aie wówczas - późniejszy wie:.„ 
prezes ZRSS - przenosi grę w ko
szykówkę i szcz~.'picrnialrn nad 
nmiej cfckt:iwnq dz!:iłalncśl: kiero-

tylko c.lz:akczcm. 
Opoi::iada szeroko o clziałalnoiic l 

ZRSS. Nic było wtedy łatwo. Kluby 
sport:>·::c zrzeszone w ZRSS znajdo
wały się pod specjalną „opieką" po
Ecji. Ileż. to razy, zwbsz:cza ,., okre
sie wyboró17, v: lokalach klubowych 
przeprm'.-adza110 rewizje. Ile to razy 
doko!1ywano arcsztowai'1. -

Ale sp.ort robotniczy stał twardo 
przy ideałach jednego z najszlachet
niejszych działaczy socjalistycznych 
t.::iw. dr Jerzego Michałowlcza. 

Wojna przerwała działalność klu
bu. Członkowie rozproszyli ;:ię na 
wszystkie fronty walki 7. okupan
tem. Znakomita v,;ię!\'.szość p:miosfa 
bohuterską śmierć. 

PO WOJNI E 
Po odzyskaniu niepodlegbści pier

wsze zebranie klubu odbywa się 
\Vczesną wi-Osną 1945 roku w dzielni 
cy śródmieście Lewa, Polskiej Par
tii Socjalistycznej. Zebranie powo
łuje zarząd w składzie Duniak Sta
n!.sła\-r - prezes, Grycuk Sergiusz, 
Kaczmarek Stefan, Kula Józef, Zat
kc \Vacław - człcnkowie. Praca za-

Jan Ilcicl.t, który 'v ci:u; n ' 20 la.t bez 
p rzerwy broni barw UKS TUR-l>apltau 

I drużyny piłkarskiej 
, 

ter kolarski wraz z boiskiem oraz 
świetnie wyposażona hala sportowa. 
Z wielkim wysiłkiem odremontowa
ny ośrodek staje się siedzibą klubu, 
którego .życie nadal koncentruje się 
zaró1yno na boisku jak1 i w św.ietlli
cy. Wciąż pamiętając o haśle „Nic 
rekord, nie wyczyn lecz radosne·:p:ro 
stc ćwiczenia - oto cel sportu ro
botniczego", RKS TUR prac:ije rów 
nolegle nad podnicslen'.em kultu.ty 
duchov;ej i fizyczn-::j . 

TRIU!'lfii' IDEI , 

1 

wnib,1 klubu. 
· Już jednak w r. 1929 tow. Zat.ke 

zas!::iic czlcakiem zarządu klubu. a 
w ro!.: późni-::j jest 5ekrefarzcm łódz 

Dwudziestoletni jubileu;;z klub:i 
to nie banah1e wydarzenie dla l\JiJot 
niczego świata sportow~go ŁJ<iz.:. 
Celn;o pomijamy szczegóły reztil
tatów uzyskanych przez wszystk:c 
sekcje RKS TUR. Nie notujcmy •tu 
sukcesów piłkarzy, szczypiorn.istów, 
koszykarzy, lekkoatletek i lekkoatlc 
tów: siatkarek i siatkarzy„. Hzadkim 
bowiem jest w kronikach sp:ir1.u pol 
skicgo jubileusz klubu. który t:i!;: 
wielki nacisk kk.dł na wychoy,·;,r.1ic 
ideologiczne jak RKS TUR • kiego Robotniczego Sportowego Ko

mitetu Ok1'<;gowcg·:>. 

HISTORIA RSKO 

Jeżeli dziś zlożyć możemy temu 
klubowi serdeczne gratulacje to czy 
nimy to, pamiętając o krzewieniu 
idei, które dwadzieścia lat po zało
żeniu klubu, odnlosly pełeu 1 triu:l}.i'. 

~eUa Kowalska i Duniak ~Feliks. W' wa marzyć! Najpilnic.1.szą patr;:ebą 
llJ?CU 1926 r . grupa tych działaczy jest uzyskan:e terenu pod budoYię 
w1dz;,~c palącą potrzebę zrzeszenia boiska. Udaje s"e to y; r. 1928 Pod 
młodzieży rc_>botniczej w klubie spor kierown.ictwern Ó·Ncz:?sncgo za;;:ądu, 
towym, l~tory obok programu wy- na czele którego staje Roman Lauks, 
chawania fizycznego, zachowałby ró se!'ce i dusza ówczesnego robot nic.ze 
'':'~i~7: cdp~\\~icdnią~ dla :i>:oleta~-iatu go ~chu sportoweg:> w Łodzi, przy_ 
!orm;:~ego l.mę '~~"howa~czą, zało- 1 stąpiono do budowy boiska przy 
zyla l.lub sporta» Y przy rUR. · zbiegu ulic Letniej i Długosza. Bu-

K!edy mamy mówić o sytuacji 
dzisiejszej naszego sportu - opowia 
d:i tow. Zat!:c - 1.J:udno nic cofnąć 
się wspomnieniami do chwil kiedy 
ten młodziutki robotniczy ośrodek 
y;ykuwał zręby swej egzystencji.. 

RKS TUn. obok RTS Vv.idzew by-
ł:; pierwszyn'li klubami robotniczy
m i Z\'Jiązanymi z naszą partią. TUR 
pO\vsbł z fuzji TCJR Sródmicście z 
TUR-owfanką. która była sekcją 
sportową koła 01.r TUR im. Napiór
kowskiego. Zenon Busia!tiew.:cz i dr 
Sadokfarski stano·.vlli wtedy łącznic 
z tow. L;iuksem sztab kierowniczy. 

Manislaw D unialc i staaowią dziś cel całego spo:·tu 
w kar~·liaturze J. żebrow.skle;;o polskiego. 

. . . . . , . RKS TUR dobrze zasłużył si,~ 
IZądu, Op1e~aJ~Ca Slę. O ~C1Sły kO!l- , SpcrtO\\•i polskiemu! ill(S 'l'Ul':. • -; 
~akt z Partią i. OrgamzacJą ~Ibdz~·J-j brze się zasłuźyl klasie r:.:J ~ t!l'. .::::.~j 
zy TUR_ s~a rown.olegle, w 1~1B1'W.U:t"; j• I\:-lski i iucboi;i socjalistyc:!!:c:r.u' 
umasow>e~ia .s~ortu ro~otn;.czego i '!UR jest nieroze;,·\7 al!iie zw:ąza:i~· 
zb~d<?y;an~a dian odĘ>owrndnich :r:nm: z historią sportu łódzkiego. 
orga1:iz.ac.vJnych.

1 
Bo:sko przy uhcr I Jeżeli można wyrazi(: najgłęb.>zc 

t.:tm~J, ~,Yło .ta~: zd:wastowanc, ze życzenie w tak wieLl\:lm dla RKS 
ol.aza.o -·~ m~I~orzyb~le . nawet do TUR c.lniu to będzie nim a~l: 

przeprowaa.zen:a. tren!l!~ow. UKS Przodujcie nad~J jo.:~ czyn! li.k':~ 
dowa ulrnńczon:i została w rnku 1930. 

Wl'CHOWANIE IDEOLOGICZNE. Nader skromny ten stadion obcjmo
Równolegle z dz[ałalnością sporto- wał, poza boiskiem pił!rnr:ikim. pia

:-.;:~ w Klubie Sp:>rtowym TUR pro- ce do gry w siatkówkę i koszyków
r;;i<ll:ono akcję ideowo w:vchowaw- kę,· oraz bieżni<;- cztcrot·:irowq. W rn. 
~z:i. :!'. :i p:-zcstrzeni 20 lat !lKS TURl mach nad~~· E!.,;t . m :'yeh m:iżi >:n:·ci 

- Z członków TUR-u, którzy do 
dziś aktywnie pracują w sporcie ro
b::;tniczym wymienić trzeba Józefa 
~(ul~, Stanisl::rwa Dtmial~a, Włady.sła 
1:;a J01'iskiego, Antoniego lVIarkow
·':l{'go, Stefana Kaczmarka, a Janek 
i.:: ich jeszcze teraz je5t czyńnyih pił 

.::lrzem m:szej ' pierwszej drużyny. 

T_UR_ ~?,zra_stał S!ę. Musiał .:dobyć to dotąd! Nieście wyso!rn :>zt~ntiar 
o~po ·.\· '"d~: )~!en .:1.a budo\,ę sy.a: ~p~1-tu robotn~c.-z~go czc1T1011ej, s0c· 
d10nu. \\ .:> ~iłl-„1 , za! ządu . w tym kic Jal:stycznej Łodzi! 
runku uw1enczc:ie zostały sukcesem. :\ 
TUR' Z)'::.ku.ic boisko w Parh."U Ludo- i------------'•'-.· •1".--·-. 
wym, budując jednocześnie w Parku I 
Hc!el1ów - wielki o~rodclc sporto- • D.ri~ ·o godmoa 19-kj na 
wy. sL:ulionie reprezm1Ul.cyju'y111 · 

Jeszcze w roku 1945, odbyv;a s~ę stoE:-~· lli. ł),ti - lfopenhagi 

:.. : f':iq.:;,;·' i':'~,:::~~J~&~;: :7:;''~· . ;~:··"<''· 

•I 

Drużyna ~latt<i\wki · · rol; 193-• Stoj;\ oct 
Do. 1,:.Jr, H.acz1n:i.rck , \Valiit~lii ZuratY!o~;', Zlitl•c i 

plen..-szy w Łodzi wielki zlot klu- rozpol.'znil'J się mięru:;paftstwo-
bów zorganizowanych przez OM n· · t,;_l)01.kanic (\!karskie . Pol

- , W roku 1927 powstał RSKO. TUR. Zlotem kieruje RKS TUR 
?icrwszym jego , prezesem był znany \ Łódź. Zloty te odbywają siQ również ska. - Dalia. ~pr-a.wozdan'.~ z 
wychowawca sportowy prof. Stani- w roku 19·i6 i 1947. tego 111eezu prz,vniesie n;edriel 
s~aw Loba. Początkowo do RSKO PARK SPORTOWY no wydaru'.l Kuriera Populam e 
n:.:lc.3ał obok łódzkiego TUR-u-Wi- Zlot w rc:-~u 19-!7 odbywa s ię w go. 
ize·.v, G«(azda. Piotrkowska Skra i I momenc!e otwarcia Parku Spcrt:::,O:.;-~~~~~~~~~~:::::~~=='.'!:::::~ 

li ontuz ie i chorobu dziesźątkui ą kolarz!J 

Wrzesiński . pierwszy w Szczecinie 
CZCZ.I:CIX. "4 et:.p \Vyśc:.gn koi3rs!deeo I koli 1dcr uj:;cego por'i.ądk!cm n s tr:ir: ~ł! grup!e y~·jccha.t: 4) P~c-..raszcwsk1 G.50,4;>. 

·...i u ::- d e Pulo~'!.12. nJ t:· ~ :ii .:? ~ł'..l!)Sk - milicjanta ~µloszy! się i kop~1ąl rovler 5) :\Iadii (\V~gry). G) P::!':)c~1 I{ar!, 7J 
2 :.-: :::zccfn by! pcd \'lZ31c:-c:e1n e:~a11u d1·óg ZS;\VCd~1:.k.'.l r-.rotykl, któ:y przc,~:r~il s:ę \1l~jC~·~: . KJ:i;~-:r~kac.~u c.!:-ui:yI~O\•;a ~ eta:;>u: 
\',.jgl~-tin!c C: ~ lL·y . J;ic cOe:·t :i:ło ~ .. :·r. jednak na j czdn:~. a \Vr~z z n~1 cała grupa. 1J Poltl\:a I - ~n , ::1.4, 2) Sz\·~·e;;,ia ~3,41,31 
b ez ?!iC"'Z~Zf!i>l: \'\';tch Y~'yp.: d:ró~"-~-. Z\\·~· c:.~z- n.rot:.11:a c!oz:1.o.! kon!uzj ! l ~cz mln10 to :::) Pols!;a 11 - ~1,C9,HJ. ~' Po.l e.ka III -
e.'.l I ~ I l c :;.cp u ~ O!!~ P e .·.sr>WH, tu~ za bie g ukcilcz :,·ł, jednak późn!·~j ntiJ,.'1 !.nła :::1.13,51, 5). Czechc-'ilG\7:.Zj'.1 ::1,27. 
r : .~. · L.::: · n ·:-~ C~ :-!o.~ sl;u:·c zu !:lie~:1 l ~ zrnu ~!·? nlr.1 ::~ j ~ickc\~/ać karet!.:::t pogoto\·1!a. I l~ia$j:flli'.'..:.:;ja :11C:y\7~ d u~·.jna p-:i cz: ·~~e~h 

I !' zc:-::1 U:/r· ..,.., .~: t:ó ."'„1ć s.l!; z \vyf;c!g-~L \·:~n- z:n·~·odn i.k GEa!\:a ul:of1czyt b:e-g na ro- c!=i:;rnch ~ 
13.lW jeden z n ielk:myc..'1 w Polsce wybudowano ró·.~·nlcż tryb;.:.nę i sz:::t ctn:· (L<'f:i:i K :·;i::ó·;.-J, i.:t&c:: m.i :il naj- wer~~ dam,;,; 111 , n'.ltomiast swój usz:w- :..i ''16ic · ';-~3 ~5,~.: 2J K::.y „ ·, _ ~::!.~•.~~. 
po~zczycić slq l~)J.)Że rezultat in n!e nię d1a zay„·.JdnH{ći;·/. v:~~!~s ~ c r-.za n~u na J\.vyc :, ~ .„ ._·,vv. <.J.Js.tal ~a- cl7.o~1y t7lćzl na plcc:ich1 co na inc~ic ~l \VrZl!:;Jiski -- !"::: ;:7,;;4, ·ll I!ydn1:l:-:t 

l::.t t ~ !l:~ k t\"J : i '-.:J ~~ tu l Pi.'Z'.:! \;: ! cz!o~:y do \-:y\\"018.lO burzą okl:.::; lrÓ\'.~ zeb::anych tłu„ (f'. ~we~ja) - :;ł , ~:; ,.:.J, :;) P~et~·as.1cv.:~J..::. --tyl:~o sportowymi - ale mo~) prze
de ws;:yst:.::m - ideowo - wycho
wawczy;ni. 

Działalność sport:>wą rozpoczął 
TUR od utworzenia sekcji piłkar
skiej i kola!'sk:ej . 

NO\VY ETAP sz:=-:t i. ::: . Pec:1 ptz e~lOidrn;.·.:it .róv.·nicż zwy inlw. !!~ , ::> , 23, · 6) ~l2p!.erl:l.1 __.. ~'3 . 5-J . 1 1 'i) c"~·:i!a·:·-
. . , . c·.~zc~ II ct ::; o:.i \V.:~ :a \-:·.::~ \Yój:::::cu, l:t6rc- c.z~·l:: - ~.r;a.SG . 

Po otwarcm boiska przy ulicy Le- I inu n::. G2 k llom..-:tr z::> pękła g~ma. Za- Na met<> 4 etap:.i na torze- Jrnl3=$k:m w 1;::13•;-nk"~-;a d:nżyn:iwa pu 4 e:::nsth: 
tniej RICS '!'UR przeniósł również W'1<lnE~ ten wykazal uuzo .omo. :ej! spor- Ez~zec'.nle' y;jcclu:lo r6\•r.1oczc~n'.e trz:?ch 1) Po!sk;:i . I - ;·o '.:;;,0.2 :•1 S7\','e-';" -
S\VÓj lokal v; sąsicdztVwo-o stadioau: t;:;;;;ej g.:.n ~ ~c cz :Jióv.~:i'.G tJ ::::a:: ~;; k!lonle- ZiH\'Odntk6Y.r \V nast~;>ują-:y1:1 nor~ądkn: i~.~::.:!7 . C) P olska JJ - 'i\13 .J. 4) P:>l~-:::i 
na u. L. Letnią, <,Io Ęiedziby dzielnic:>- t~:;·l·;· :, Pt' ' "„d !=!.zczec ~ ·1c·.·.1 g1·up'" 1·~ kola- I) Wrzesiit,;cJ w cz.:3ic u g:>c.iz, !:a m ln„ III - . :~ , l'.! , 19, ;;) cze<:h061c.1·;ucj;:-7:,{2,:9, 
I

r PPS O . t t d „ ·- - - - ·- - ·~) Ka pin~.;: C'L~.3 ten sam - różnlc:l. o gu- GJ węgr:,· . „oz.my . o ego momen u a- u.y wyda:·zyl się wypt:dc.-;;:. :uuano\v'.c!c m~, Sl Sz·.-.-~<I Widevall 6,:;G ,~3. w c:;uglcj 



Nr 1'15 (~59) 

.°!'R\TR WOJSU:A t>OLSKWGO 
.)zrn o godz. 19 arcydzieło Szekspll'a 

„OTELLO'" Reżyseria u. Szlctyiisk!ego. 
W nlcdzlel~. dn. 27 i we w•..orelr, dn. 29 

o go~z. „n1.; „Poranek P~osenkl, Pieśni 
1 Taucu z udziałem; J. IIryniew!cklcJ 
ll1 M!.eclz!ńsklej l A. Szalawskiego. z;! 
wzgl<;du n:i całkowicie nowy rqic: tuar, 
poranek u.pow!ada siq nle~"·:~·klc intcrc
fiUJąco. 

Tl:A 'fJ~ l'OWSZECIL'll'. 
Dziś o r:odzinic 19 farsa francuska 

S XV-go wieku „MISTRZ PIOTR PA
THBLIN" w reżyserii .Terzcgo Meruno
wkza, oraz „GRZEGORZ DYNDAł.,A" 
Mailera. w przckładz:!c Boya - żclei1-
s.klcgo, w reżyserii Danut~· Pictraszkic
vticz. 

TEATR KAMERALNY 
DOllU ŻOŁNIERZA - Daszyńskieio Sł 

Tel. 123--02. 
Dziś i codzlcru1io o godz. 19,1;; sztuka 

:!\Iaxwcll AnclerSOflll „JOA."llNĄ Z LOTA
RYNGII" z Irenq Elchlerówną w '!'Oli ty
tułowej. 

Kasa czynna od 11-13 i od 15. • 

TEATR LETNl „OSA" 
al. Zachodnia 43, tl"lefon U0-0!1. 

D~lś o Sodz. l!l,~5 w teatrze letnim „ W 
OGilODZIE PRZY POGODZIE'' z udzla
tem całego zespołu. 

TZ::ATR KO!\JEOJI .\IUZYCZ:'.llEJ 
„LUTSIA" 

Piotrkowska :!43, tel. 107-:?3 
Oz:.ś i codz!ennle „ROSE - I!.tARIE". 

l?oc:?:ątck o soctz. 19, 15. . 

TE.\'IR I.ETNI „łłAGATELA" 
Piotrlrnwska 54. 

.:>z:s l cadziennic o godz. 2-0, koniec 
przed~t. 2~-ga. znakomita kome<Jia Vcr
neum•a pt. „MUSISZ BYC: MOJĄ" z tl
dz!ałem i w reżyserii K~z'm l c;-ia Szu
berta. 

(0). Przy długich stołach siedzą te 
lefonistki. Na sali panuje gwar, po
dobny do brzęczenia pszczół. D1'tlta. 
ml telefonicznymi biegm1 w dal sło
\Va W'Jma·Nlane w różnych miastach 
Polski, czy nawet zagranicy. 

Obok znajduje si(} stacja wzmac
niakowa. Tutaj te dalekie głosy przy 
bierają na sile i w stu słuchawkach 
donosz& o stu różnych sprawach ... 
Przez stację wzmacniakową .,prze
chodzą" ró-.~·nież wszystkie ogólna -
polskie audycje radiowe. 

„A gdzie jest telegraf?" - pyta· 
my. Za chwilę jesteśmy już w ob. 
szcrnym pomieszczeniu, gdzie usta
wiono okolo trzydziestu dalckopi· 
sów. 
ŁÓDŻ - WARSZAWA - ŚLĄSK. 

Obciążenie na wszystkich liniach 
jest duże, najwięcej rozmów przepro 
wadza jednak Łódź z Warszawą. To
też mimo, że miasto nasze łączy ze 
stolicą 14 obwodów telefonicznych, 
abonenci zmuszeni są nięraz długo 
czekać na rozmowę. Statystyka ob
ciążenia wykazuje ostatnio ogromne 
zwiększenie rozmów z miastami na 
Dolnym Sląsku. 

ZWIĘKSZENIE ZAKRESU 
DZIAŁANIA 

łódzkiej centrali międzymiastowej 
nastąpi już w ciągu najbliższych 
miesięcy. Obecnie istnieje tam 26 
„stanowisk", tj. urządze11. przezna
czonych przeważnie 11a połączenie z 
5 miastami w Polsce. które obsługu
je jedna telefonistka. Prnjektujc sję 
stworzenie jeszcze czterech takich 
„stanowisk", co w pewnej mierze od 
ciąży istniejące obwody oraz zwięk
szy ilość połączeń bezpo~rednich z 

I :m!' . .. •,I' ~ naszym miastem. 200 ROZl\IOW JED:SOCZESNIE! 
Istnieje również projekt wybudo

wania jednego koncentrycznego k:ab 
la telefonicznego, łączącego Łódź z 
warszawa. Transmitowanie dźwię
ków odb~=wać si~ tam będzie na in, 
nej zasadzie, niż obecnie. W kablu 

nle- nic b~dzie wcale dl'Utów, a tylko 

ADRI.'I. - ul. Marszałka Stalina 1 · 
„ V!'llki Morskie" - 18,30. 20,30, \~ nie· 
dziele Hl.30. 

BAŁTYK - ul. Narutowicza 20· 
„Z.agul>lone dn1" - 16, 13,30,' 21, 
dz1ela 13,SO. 

BAJKA - ul. Franciszka1iska 31: 
„pzarollzicjskie Ziarno"' - 18. 20 

· nH><l7.. W . · ' 

istnieć będą dwie rury, włożone jed 
na w drugą. Dfavięki przesyłane 

GDYNIA - ul. Da1>zy1i.slriego !!: 

P;-ogr:;m aktualności kraj. l zagran. Pos1·edzen1·e w R N Nr. 13 - godz. 12, 13 lG, 17, 18, 19, 
20. 21. 

llEL - ul. Legionów 2/4: 
„Nowo !'okolenie". - 15,30, 18, 20,30, (z) 30 bm. odbędzie się w Łodzi 
nicdz. i„. 

llUZA - Ruda Pabianicka: plenarne posiedzente WRN. Pro-
.,Pani Mlnlver" - 10. 20. 11iedz, 1e. gram obrad przewiduje rozpdrzc-

POLONIA. - ul. Plotrkowi;ka G7. • cl d k . l d. t ~,T • 
„Rosanna sledm:u księżyców" _ le, rue O at owego JU ze U » o~e-
ia.30, 21. r.icdz. 13.30. \Vódzkiego Związku Samorządowe~ 

l'RZEI?WIOSNJE - Zeromsklei;o 1V16: k 19 18 
„Bitwa o rzyny" - ia, 20„ niedz. 16. go na ro „ 'i • 

ltOBOTNm - Ul. Kil!ńsl<ie~o 178: 
„Na~czyciclka bawi się'• - 17, 19, 
21. n1edz. 15 

ROMA - ul. Hzgowska St: 
uTimt:r i j('go drużyna'' - 18, 20, 
nlcdz. IG. 

t:EKORD - ul. Rzgowska 2: 
•• Rywal Jego Królewskiej Mości" -
i:octz. rn.30, 20,30, nledz. 16,30. 

l!IT\:Lo.wv - ul. Kll[ńsklego 123: 
•. ~łsc!\tt~: ~Jastrząb(' - IG. 18,30, 21, 
n,edz. lo.„O. 

SWJT - Baluck! Rynek 5: 
"stalo1,;.·c ~ercn. 11 

- goc!z. 1a,so. 20,io, 
niedziele rn.no. ' 

Tf;r.Z,'\ - ul. Plotrkowska 103: 
„Belfta •ai'iczy" -17, 19 :n. nledz. 15. 

TATRY (W ogrodzie). 
„Rosanna siedmiu księżyców"- 15.30, 
t3, 20.~0. n!edz. 13. 

1'VISf„\ - ul. Da~zyńsk!egp 1: 
•. Ca>ablanea · - godz. 17. 19 21, nlc-
d7!ela 13. ' 

WF.~l{:-<IARZ - 111. Za\•:adzlrn 16: 
„Garnący Płomici1" - 13.30. 18. 20.30, 
nledz. t3. 

ll'OL:>;OSC - ul. Naplórk:iwsklego 16: 
„zagubione dni" - 15. 17.30, 20, 
nledz. 12,ZO. 

~ACffĘTA - ul. Z(;t'.crsl>a ~a; 
.. żye!e Emila Zoli" - rn.~o , 20,30, 
'1ledz. 16,JO. 

KOMUNIKAT 
W poniedzałek, dnia 28 czerwca r. 

b. o godz. 17 w sali konferencyjne.i 
WK PPS ul. Jaracza 4S odb~dzie się 
zebranie kół lektorów przy WK PPS 
i Kl'.. PPR, na którym zostanie wy
głoszony referat n.t. „Zjednoczenie 
ruchu młodzieżowego". 

SOBOTA, 26 CZERWCA 
12.04 Dziennik, 1Z.2J Mozart - Kwartet 

fletowy C-dur, 12.43 •. W,eś przed m!kro
fonem", l:J.00 Koncert rozrywlcowy, 13.4.i 
Jugostowiai1ska muzyk~ symfoniczna. 
u.s:; Wlcdellska muzyka iudow:i, 15.10 
Pieś.ni i arie, 15.30 Sruchowlsko dla dzie
c!, lG.00 Dziennik, IG.Z~ Lekka muzyka 
fortepianowa, 16.4.'l •. Przy s.oboc!o po ro
bocie•\ Ul.05 n~1cl0dio śwlata'". 13.30 Słu„ 

KURIER POPULARNY' 

przez kabel będą następnie „ro2'.dzle. 
lane" w mieście odbierającym roz
mowę. Podobnego urządzenia kab
lowego nie było jeszcze do tej pory 
w Polsce. Jest to nowy, powojenny 
wynalazek, znajdujący zastosowanie 
już zagranicą. Kabel taki pozwoliłby 
na przeprowadzenie 200 jednoczes
nych rozmów dwustronnych. 

nych części dla naszej centrali· co 
pozwoli na zarejestrowanie w stycz
niu przyszłego roku 2 do 3 tys. do
datkowych nwnerów. Wobec tego 
że Urząd Pocztowo Telegraficzny po 
siada na składzie pokaźne ilości a
paratów tel:)fonicznych, przyłącze. 
nie do sieci nowych numerów nic 

Str. '> 

będzie wówczas przedstawiało >.pe
cjalnyci1 trudności. 

W obecnym stanie rzeczy duże za 
sługi w tej dziedzinie ponieśli fa· 
chowcy teletechniczni, którzy ze 
„szmelcu" wyreperowali części, co 
pozwoliło na rejestracje: paru tysię
cy numerów. . 

ł.ÓDŻ OTRZl:MA WIĘCEJ s e ł b 
Automat:C~~:F~~~~ia w Łodzi l y r o o c z e 

przewidziana była przed wojną na b ć k ta e lanowo 
zarejestrowanie 15 tys. numerów. w muszą y wy orzys n p 
czasie okupacji została ona części o. · k, · ' , ...... 1'. d d ··' ół 
wo zdemontowana przez Niemców ~z) V:' ~odzi rozpoczęła s1~ wczo ow i kierowac -, ~ę ą o SA!\ 
i wywieziona do Rzeszy. Po odzys- raJ woJewodzka odprawa kierow- zawodowych. . 
kaniu niepodległości musiała Łódź ników oddziałów Urzędu Zatrud- Podstawowy referat o zadaruaoh 
część automatów ofiarować znisz. nienia. Odprawa ma na celu zapo- Urzędu Zatrudnienia wygłosił na
czo:iej \J?'arszawie: Ty?1 t!mnaczy.~ !znanie kierowników z przepisami ·czelnik m~r. Przesmycki. Zapozna! 
mozna ~1ęc fakt. ze wiele mstytucp prawnymi, w myśl których działa on zebranych z dekretem KRN 1 
or~z oso~ prywa~ych bezskuteczrue Urzad Zatrudnienia. rozporządzeniem Ministerstwa Pra; 
ubiega się od dłuzszego czasu o za- u:i 'b1,...,. h a.n· h t · O · ki g ł · d · d 
łożenie aparatów telefonicznych. . vv naJ u=zyc , rac na .er~- CJ( i pie po ec~eJ .o o powie -: 
Pomyślną zatem wiadomością jest nie całegQ WOJewodztwa ~6c1 się mm wy~orzystamu. sił ro~oczycli 

fakt zamówienia w Szwecji pew- baczną uwagę na wykoname prze- przez racJonalne k1erowame pra-

Groźny pożar 
Wc'l, <1jszej nocy wybuchł nagle 

groźn: pożar w Państwowym 
PrzccJ ~iębiorstwie Budowlanym 
przy ul. Kilińskiego 156. Pożar po
wstał na skutek nieostrożnego po
zostawienia ognia w piecyku, znaj
dującym się w stolarni, służącym 
do nagrzewania desek. skra pada
jąca na trociny wznieciła pożar 
tym groźniejszy, że w stolarni znaj
dowały się duże zapasy suchego 
drzewa i niewykończonych ram o
kiennych. 

Wezwana Straż Pożarna wszczęła 
błyskawiczną ak~ję ratunkową, nie 
dopuszczając do przeniesienia się o
gnia na inne budynki. Stolarnia je
dnak ucierpiała mocno. Prócz urzą
dzei1 warsztatowych i zapasu drze
wa, spłonął dach budynku. Wyso
kość strat dotychczas nie została u· 
stal ona. 

prsów o planowym wykorzystaniu cowników do pracy oraz przez szko 
sił roboczych. Dotychczas praco- lenie pracowników niewykwalifiko 
dawcy nie pr.zestrzegali przepisów wanych. 
i nie zgłaszali zapotrzebowań do W dniu dzisiejszym kierovmieY. 
Urzędów. Zatrudnienia. oddziałów zapoznają ~ię praktycz-

Obecnie Urzędy Zatrudnienia bę nie z pracami Urzędu Zatn1dnienia 
dą się starać o podniesienie kwali- w Lodzi. 
fikacji rejestrowanych pracowni-

Warszaw a-Łódź 

UJSDółZBlUOdDillWO kulturalne 
zespołów świetlicowych dwu miast 

Okrqgowe Zarządy Z. Z. Pracow-
1-.ików Samorządu Terytorialnego i In 
stytucji Użyteczności Publicznej w 
Polsce, Wydziały Kulturalno-Oświa 
towe podjęły szlachetną rywalizację 
pomiędzy Łodzią i Warszawą. 

W pierwszym etapie zjechał do 
Łodzi zespół warszawski, a w przy
szłym miesiącu, tj. w lipcu, zespół 

łódzki zrewanżuje się w Warsza-
wie. 

Przyjęcie artystów świetlicowych 
przez Zarząd Okręgu Łódzkiego by 
ło niezwykle serdeczne. Goście za„ 
produkowali szereg utworów czoło• 
wych kompozytorów polskich, recy
tacje wierszy Tuwima i Słobodni~ 
ka, tańce, śpiew, groteskę, humor i 
dialogi. Wyróżnili się szczególniej; . 

,, Bruniowi" złodzieje 
~ zespół orkiestt·y Elektrowni Warsza 

\-:Sl>iej i soliści (Krasnodębski, Fen
rychtów?1.a, Karkowska, Maciejow
ska, Matuszewski, Dawczyk, Wa
chowska, Turczyński, Sawicki, Otu
la i Rosoliński). usiłowali przekupić funkcjonariuszy M. O. 

W wyniku przeprowadzonego 11-1 ny S<imochodowe, 16 opon samoloto 
przednio dochodzenia, dokonano wych, 10 dętek rowerowych i 35 że-
wczoraj rewizji w mieszkaniu Sta- luznych tarcz samochodowych. 
nisła_wa .sk.oraszewskieg<? przy .u.licy Skoraszewski był już od dłuższe
Ows11~ne3 13 oraz u Ma~1~a l\faJCh- go czasu obserwowany jako złodziej, 
rz~·c:ucgo. pr~~ ul. Żab~emec 101. U dokonujący kradzieży właśnie arty
s1,oraszew skie00 znaleziono 34 opo- kulów tej branży. Majchrzycki zaś 

trudnił się paserstwem i pomagał.; 

Matura 
zdemobilizowanych 

(z) 18 i 19 bm. odbyły się w gim 
na.zjum i liceum dla woj.skowych 
egzaminy maturalne. 26 absolwen
tów otrzymało świadectwa dojrza
łości z wynikiem dobrym. Wczoraj 
odbyło się uroczyste wręczenie ma 
lur w obecności władz wojsko
wych, szkolnych i przedstawic!eli 
TPż. 

Maturzyści rekrutują się z ofi
cerów, podoficerów i źołnie!·,;y :zde 
inob±lizowanych. Opiekę nau gim
r;azjum i liceum sprawuj-3 Towa
rzystwo .Przyjaźni żołnierza. .Jest 
to już cz,varta matura w tej szko
le. 

Skoraszewskiemu sprzedawać skra
dzione rzeczy. Majchrzycki podczas 
rewizji usiłował przekupić funkcjo
nariuszy lVI.O„ wręczając im 7 tys . 
zł. Suma ta wr~ z dowodami rze
czowymi znalezmnymi u Skoraszew 
skiego została przesłana do Delega
tury Komisji Specjalnej. 

Zbliżenie młodzieży 
miast i wsi 

Zadez;ionstrowane osiągnięcia cie-· 
szyły się ogromnym powodzeniem. 
Brawom i bisom nie było kot1ca. Za 
równo kierownictwo jak i wyko
r.awcy wywiązali SiG ze swoich za
dat1 wzorowo. Zapowiadał umiejęt„ 
nie Jerzy Siemoniak. · 
Zespołowi gości należy 8iQ pelnę 
zasłużone uznanie. 

Okręg warszawski może być dum 
ny ze swoich sukcesów. 

ZĘBRANIE RADl 
SRODOWISKA Z N M S 

Sekretariat Związku Niezależilei 
Młodzieży Socjalistycznej ,._,. Lodzi 
Za\viadamia, 'że w dniu 30 czerwca 
1948 r. o godz. 19 w lokalu ZNMS 
przy ul. Piotrkowskiej 111 odbędzie 
się posiedzenie 

RADY ŚRODOWISKA ZNMS 
nast(:pującym porządki.Gm obrad: 
I) Sprawozdanie polityczne prze· 

wodniczącego 

2) Sprawozdanie organlzacyjM! I 
Sekr. środowiska 

3) Sprawozdanie finanso\ve 

.fwoNCERTY cllowi~lto l'OZ:'YWkowc. 13.5<) „Bułgari a Podei·rzana takso' wka 
przcmr..,\•la do Polsicl", 19.30 Muzyl•:i lek-
ka, JO.GO 'Jłransm!sja z Kopenhagi meczu 

(Z). Przed kilku miesiącami łódz
kie władze szkolne podjęły inicjaty· 
wę zbli:lenia młodzieży wiejSkiej i z 
miejskiej. W tym celu szereg szkól 
łódzkich zaprosiło młodzież szkól 
wiejskich do siebie. Obecnie mło. 
dzież wiejska zrewanżowała się za . 
praszając szkołę powszechną Nr. 3,1 
do Czarnocina. 65 dzieci było przez 
jeden dzie!1 przyjmowane przez szko 4) Wnioski 
łQ powszechną w Czarnocinie. Z-Or· 
g~nizowano szereg zabaw i wspólne 
przedGtawlenie, a na zako11.czenie wi 
zy'..y - dzieci zostały zaproszone 
przez dyrektora państwowej fermy 
dt) majątku, gdzie zapoznały się z 
pr<;cami r.a roli, gospodarstwem ho
d ·)Wl1.łnym itd. 

Obecność wszystkich członi~ów 
Rady środowiska ZNMS obowiązko
wa. FtLHAR:\IOXIA KO~CZY SEZON. pild:~nkicgo Dan!a - Polska. 20.!3 „Naj- Myśleli. że podcu:s dnia łatwiej 

Ze \•:zględu na zako1iczen:c sc1onu, wy pięknicjsw crie koloraturowe", 21.00 będzie łup przewieźć. Załadowali 
jąLt;:owo koncert pl4tkowy został przeto- Dziennik. 21.33 Audycja Mickicwiczo·w· trzy worki surowe.i· wełny wa"i oko-
żony na 'rodę, dnia 30 czerwcii 1943 ?'· ska, 22.os l\Iuzyka taneczna, ~2.4J lCon- „ 
godz. ~o. Solistą lrnnccrtu bt;dzle STA· cert życzei1 , 23.00 ostatr.;c windomośc!, ło 85 kg do takSÓ\Vki i kazali się 
N!Sf,AW SZPTNAr.SKI. Dyryguje ZDZI- 2z.10 W!a<iomoścl sportowe, z::.:o Muzy:.ll Od\vieźć na CygankQ. Po drodze je
SŁAW G0RZY1'SK!. W programie ovo- taneczna, 24.00 Koncert życze1i. dnak, na ul. Drewnowskiej, zostali 
raka symronia „z nowego świata" oraz 
koncert fortepianowy kompozytora ame- zatrzymani przez patrol milicji, któ 
rykaiiskiego Gcrsllwin:i. Rewel:icyjny PORAXEK PIES);! I TA!':'CA rej wyładowana po brzegi taksówka Woj'ewo· dzko konferenc1'0 
prosram koncertu oraz osoby w~·konaw· · · l Isk R Wydala Si" pode.1'rzana. , 
cÓ'\v wzbudziły 7.rozum!&łe zalnte:.-esow:i- Towarzystwo PrzyJaZn Po ·o - a- Ok ł " 
n!e. POZ.Ol!t>:lC bilety cło nrbyc!a \V lrnsle dzieci<iej W Łod2\ zaw!adnmln, ŹC W dniu aza O Się, że wełna pochodziła lekarzy weterynarii 
Filharmonll w godz. 10 - 13. 27 i 29 czerwca b. :" odbędzie się w 'l'e· z P.Z.P.W. Nr. 36, a kradzieży do- . . 

1 
• 

atrze Wojsk:i Polsltlcgo poranelt Pieśni, I ( ) W U d · W I 
• I" 1 1 ;, Taiica w wykon:;niu artystów rnnal dozorca nocny fabryki, J\Iie- z rzę zre OJewooz,mn 

Etnogrr.fl~~~~r.;~ ~f!;Jw~t;;ści Nr. u. sc~;cfó~zki~ll., Bilety u.'.?o·.,·o do ns~,.rcin ~z~·s~aw Adamczewski :·;raz ze stra- o.dbył się zjazd. lek_arzy weteryna
Prehlstorycznc - Plac Wolności Nr. 14, w ~c.Juctar~a~-; T<>waayst.;va prz,: ul. zmklem Janem Trzonkiem. Obydwu l'li z całego wo.iewodztwa. Obrady 
Przyrodnicze - ~ark ~!cnklewicza„ I P!o,r.rowslneJ "72-b od i;od. · 8 do -0· - złodziei zatrzymano, a spraWQ skie- dotyczyły przebiegu dotychc4 '1.SO-
Otwarte codzlenn.e procz poniedz1al· rowano do orckuratury · alk' h b · ak · · 

ków l wielkich ~wrąt w godz. od 10-11. KO M U N I KAT ·. · · weJ w I z c oro anu z aznynu 
lift%4i w su :;;;u '* , zwierząt oraz dalszego p~r.!lU pra-

__, l\UEJSliA GALERIA SZTUKI 
<Pa1k sfenkiewlrza>. Poborowi wezwani imiennym! kart~m1 l'z••taf-l'•""e cy służby weterynaryjnej w woje-

Wyuawa zbiornwa obrazów. rysunków powalania przez R.K.U. N1·. 1 1 R.K.U. ~ '"'.::J/1 ._.. wództwie łódzkim. 
_rze~by. Nr. II nu dzlet'1 ~9 czerwca ze WZ"'iędu p R A s Ę 

iż jest to ctziei1, świąteczay, w1nnt zglo~ Największy nacisk położono ria 
l\IIEJSKIE l\lUZEUM SZTUKI s:ć się w dniach 20 lub 30 czci·wca. 

Miejskie 1\luzcum Sztuki mieszczące Wi;zyscy pozostali poborowi, l:tórzy z SOCJAL'STYCZNĄ zwalczanie gruźlicy wśr:Jd lJydła. 
slę przy ul. płk:. dr Więckowskie o 35, różnych przyczyn dotychczas nic zgłosili V Choroba ta. rozpowszechniona 
otwarte Jest dla publiczności '"c wtorki, sl<: w wyzn3czonym terminie, wtnn: przy wśród zwierząt, stanowr. coraz wie.,k 
!irOdy, czwartki, soboty. niedziele I świę by6 na Komisjq Poborową w dniach 21J 
ta w godzin3ch od 10 do 17. ?S lub 30 czerwce.. · !~~~~~!!!!!~~~~~~~~~~ szc niebezpieczeństwo dla ludzi • . 

Przeszło pół miliona 
na kolonie dla · dlleci 

W dniach 27 i 30 maja 1948 rciltu 
odbyła się zbiórka uliczna na rzec:~ 
kolonii i półkolonii letnich. Zebra
no ogółem zł 523.853. 

Wszystkim ofiarodawcom Ol'a~ 
kwestarzom - Zarząd Towarzystwa 
w imieniu łódzkiej dziatwy szkol
nej składa serdeczne podziękowanie. 

--o--

Kobiety Zgierza 
demokratkom greckim 
Na uroczysto3ci odsłonięcia ~ztan. 

dani Ligi Kobiet w Zgierźu, w dn. 
19 czerwca br. zebrano sumę 3.925 
złotych na walczące kobiety Grecji. 



Str. 8 KURIER POPULARNY Nr 175· (959) 

Złodzieika w .·seledyrlowei sukni Komunikat Izb\ Ski rbowej w lodzi 
\V Nr. 54 „11.fonitora. Polskiego" pod poz. 3-05 zostało ogłoszo 

n'~ zarz11dze.nic :Ministra SlrnTbu z dnia 2. 6. 1948 r., które wpro 
wadza dla pewnych, określonych giup podatnil{ÓW obow!ą.zek udo 
watln!ania. przychodów gotówkowych l;:op'.'3.llld kwlitów z bloczków 
kasowych u.>"Zędowcgo nakladu oraz wręczania płacącym oryg! 
nn,Jnych egzemplaTzy tych kwitów. 

śnie wykrada taka jedna w zielonej 
sukience. Widział ją tu jeden dozor
ca, jak „opylała" co najładniejsze 
sztuki i to jakaś elegantka, w nylo
nach. Och, gdybym tak ja ją złapa
ła popamiętałaby te miejskie kwiat
ki na długo ! 

Aleja Kościuszki, dzięki Miejskie
mu Wydziałowi Plantacji, przybrała 
od kilku tygodni odświętną szatę. 
Uporządkowano skwer, obsiano go 
trawq, obsadzono kwiatami. Cieszy. 
li się mieszkal'lcy najbliższej okoli· 
cy! radując oczy pięknie rozh.-witły
m1 pelargoniami, begoniami, szkar-
łatkami, wdychając, w zmęczone CZY TYLKO ONA? 
ciężkim łódzkim powietrzem" kwiet- - E tam, nie chodzi tu o tę w zie 
ny aromat. Niemowlęta nawet zwró lonej sukni. Taka dużo nie wzięła, 
ciły uwagę na wyjątkowo estetycz- najwyżej parę kwiatków do włosów 
n?' wyglą~ ulicy, urządzając tu so- - na randkę z narzeczonym, tę re~ 
b:e ~statn10 bardziej niż dawniej sztę zaś powyrywa11ych z kqrzenia
ozyw1one rendez-\•ous. mi kwiatów musiał „opylić" kto in. 

Ale wszystl~o to trwało niedługo. ny? • 
Z~częło się od kilk-u kwiatków przy - „Parę kwiatków do włosów" ... 
p1ęt1ch do sukni, czy włosów a głupia jesteś jak but - obruszyła 
skonc~yło ... sko~czyło się na tym, że się na swą koleżankę antagonistka 
"': dm~ w~zoraJSZym na Alei Koś- zielonej sukni - wzięła jedna. wzię 
c1uszk1 POJaw!ły się, tak jak kiilka ła też i druga. A jak druga to i trze
tygodni temu, pracownice Miejsk. cia„. ot i masz skutek. Widziano zre
Wydzialu Plantacji ze skrz:Ynkami sztą ślady - damskich pantofelków. 
p~łnymi sadzonek kwietnych, bo· żebym nie wiedziała, że nie masz 
w1em po poprzec.lnich pozostało ani zielonej sukni t o chyba i ciebie po
śladu, lub też ślady bardzo mizerne. sądziłabym o te kwiatki· skoro tak 

bronisz złodziejki„. 
TAKA J EDNA \V NYLONACII . Nie słuchałam dalej. Odeszłam ci. 
- No, ostatni raz sadzimy, teraz cho, zadowolona, że nie spostrzeżono 

będziemy pilnować, ale jak złapie- mej nieobecnoścL Było mi bowiem 
my to marny jej los - odgrażała się naprawdę wstyd, chociaż słowo daję, 
jedna z pracujących kobiet. że to nie ja ukradłam te kwiatki. 

To mnie zainteresowało. Zbliży- Dla tych robotnic przeciE!ż jak i dla 
łam się do ogrodniczek i powołując reszty społeczeństwa nic ważne jest 
się na swe sąsiedztwo (mieszkam bo- która z nas skompromitowała się 
wiem też na ul. Kościuszki) popro- takim brakiem kultury. Fakt pozo
siłam o \v-yjaśnienic . • I stał faktem. W Alei Kościuszki ktoś 

- Suknię zieloną pani ma?-za- k.radnlc kwiaty, być może, że spraw 
pytała mnie obcesov10 jedna z naj- ca rekrutuje się nie tylko z płci pię
bliżej mnie pracującyeh kobiet wysa knej, do tej pory jednak przyłapano 
dzając ze skrzynek śliczne szkarłat- na gorącym uczynku zaleciwie jed-
niki. ną - młodą kobietę w ładnej sele. 

- Nic, a bo co? • dynowej sulmi. 
- Nic. Znakiem tego pani odpa-

da. CZY TO WYSTARCZY? 
- Odpada?„. Jakto? ... Co to zna. 

czy?„. - teraz byłam już naprawaę 
zaintrygowana. 

I teraz ciekawy p::-oblem. Czy fakt 
wyniszczania kwiatów na skwerkach 
miejskich będzie wystarczającym na 
pomnieniem dla szkodników czy też - Ano tak. Bo te kwiatki, to wła-

llllllllllłllllllllllllllllllllllllllllllllltłllllllllllllllllllllllllll 

- -5 Państwowa Farbiarnia i .W.Ykończalnia : a " p I E R w ·s z A " § = w RUD-ZIE PABIAl\"IOKEJ, ul. DESZCZOWA- Nr 26 = 
: ZATRUDNI od · zaraz : : - -: 1. Księgowego-bilansistę na stanowtS.!w Głównego Kslęgov:ego. : 
: 2. Specjalli:tę drukarza - kolorystę na stanowisko kiero,,,.·nfka- : 
: Drukar.n.!, : 
: 3. Kier ownika Wydziału Pracy l Płacy. "': 
: 4. Referenta w Wydziale Zbytu. : 
: 5. Re!erenta Bezpieczeństwa i Hi~y Pracy. : 
: 6. l\lajstra. drnkarni (na druk maszynowy). : 
: Reflektuje się tylko na siły p)crw.szorzędne. Osobiste zgłosze- : 
: nla w Wydziale Persq,nalnym w godZ. od 8 do 16. (7387) : - -111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 

, ................................. , .... .,.. ........................... , .... ~ ..... , ......... " ..................... ,, .... , ........................................................ "'1 I LET~"! TE ATR itO S A a ZACBOD}','IA 48 Telefon U 0-09 ; 
~ CODZIENNIE o goill:inie Ul,43 wesoly rewlomontai: p. t. ~ i „W ogrodzie przy pogodzie" i 
~ i groteska muzyczna. p. t . „DWIE WALIZKI" I 
i pi6ra A. Antoniewicza, t: muzyk• z. Wiehlen. ~ 
~ GdzW biort: B. Ilalmlr.ska, l\I. Lukjaill!ka, St. Piasecka, J. Darski, t.1. Dąb- ~ 
~ !"Owski, J. Kalinowski, Z. Luczak, H. Szwnjcer. Przy pianinach: z . Wiehler, ~ 
l"l 1 W. Synder. - Reżyseria zespołowa. - Dekoracje: St. Fra.siak. l"l 
~ P.raed3prze~ w kasie letniego teatru od godz. 10-13 i od 16. Tel. 140-09. ~ 
r-. UWAGA: Przedstawienia odhywajtt sio bez wzitodu na poi;odo. ~ ........................................................................................... , ........................................................... ~, ........................... '-~'-""...: 

TEATR KO~mnn MUZYCZNEJ „ L u T N I A" 
I'JOTBKO\VSKA 243 

>O l'RZEDSTAWIE:S - 95 TYSIĘCY OSOB '1\-Idzlało romimtyc~nt operetk<: 

„ROSE•HARIEu 
kt6r& jest grana CODZIE~':\IE o :ollllnie 19,lli. 

(j])ZLU. BIEBZI'l 60 OSOB. CHOR - HAJ.ET - ORKIESTR.\. 
Bilety wcześniej do nabycia w Spóldzielnl Artystów Pla;;tykG1v 

ul. r1otrkow1ka :Nr 102 - a od godz.lny 17 w kas!e teatru. 

W nledzlelo ! świeta, ka:1a teatru c2ynna od godziny 11. 

trzeba będzie, jak proponują miesz_ 
kańcy tej ulicy, zwrócić się do Za
rządu Miejskiego z prośbą o wysta
wienie posterunków i to uzbrojo. 
nych w mocne nogi i nie mniej moc 
ne ręce. Trudno„. gdy nie pomoże 
perswazja - trzeba będzie szukać 
innych środków. 

Osa. 

OGŁOSZENIE. 
Z:tklad Oczyszczania M'iast:i w Łodzl 

og?cs~a przetarg na do.stawę loco Łódź, 
u!. Łagiewnicka GJ: 

Mil metrów siana r gatu.'l:ku l 
6tJ metrów słomy żytniej prostej z tc

gcrocznych zbiorów. 
Ofert~' w zala·l•owanych kopc::-tach z 

napi~em: „Dostawa siana i słomy" nale
ży rkładać w terminie do duia 28 czerw
ca r .I>. do godz. 10 w Zakładzie Oczysz
czru1ia Miasta w Lodz.t (Łódź., ul. Łagiew
nicka G3), gdzie w tym samym dnit:., o 
goclzL'1ie 10,20 nastąpi otwarcie ofert. 
Bliższych informacyj zastęgnąć można 

w biurze ZOl\I-u w godzinach urzędo
wych, telefon nr. 174-14 i nr. 192·09. 

Wadium przetargowe w wysokości 3 
proc. sumy oferowanej należy wpłacić 
do lrnsy ZOM-u przy ul. Łagiewnicl•lcj 
63, a kwit wplaty dołączyć do oferty. 
Zakład Oczyszczanfa Miasta zastrzega 

sob!c prawo udziel!!nla częściowej dosta 
w;·, prawo wy!Y.lru oferenta bez względu 
na cenę, a talcżc prawo uznania , że prze
tac·g nie dal wyn!ku dodatniego. 

Lódl, dnia 25 czenvca l94a roku. 
Zal<ład Oczyszczania llliasta w Locl:ti. 

OGŁOSZENIE. 
Miejskie Przedsiębiorstwo Budowla.ne 

\'I Łodzi sprzedaje ze swych magazyno-.v 
p:·zy cegielniach cegłę. 
z~toszen!a przyjmuje Dyrekcja Przed- _ 

slęblQrst\\·a. l'.ódź, ul. Piotrkow;::a 17 . :: 
telefon n:-. 2:57-60 I:: 

r·.Jóciż. d1!!a ~ :l 'czc:r \\.'Ca UMZ roku. = 
DyTCkcja i= lllicjsldego Przeds . . Budowlane;;o ;: 
w Lodzi. : 

Obowfązkowi temu podle.gają : 

1) podatnicy prowadzą.cy lrsięg:i handlowe. - w odn!e:itcni1;1 do 
p1·zeclsiębiorstw lub zakładów prov..~.:idzonych na terenie nuast? 
stołecznego vVar.szawy oraz miast: Bytomia. Chorzowa, Gll 
wie Kato\•;;tlc Krakowa Lodzi Pcznania i Sosnowca (przs 
cz~n obowią.z~k ten nie dotyczy przedsiębicrstw pa1istwowycl1 
i samorz:}dowych oraz przedsiębfor.stw, pozostających pod z·1· 
rządm państwowym lub samorządowym); 

2) podatnicy wymienieni w art. 10 p. 5 lit. c) dekretu z dni::. 
21. 12. 1945 r. o podatku obrotowym (Dz. U. R. P . z 1946 r. 
Nr. 3 poz. 23) i z 1948 r. Nr. 12. poz. 94) , t. j . lekarze, le
karze' weterynarii, lekarze dent:r~ci i technicy dentystyczm, 
i\~Jczerzy, położne, pielęgniarki dyplomowane. adwo!iaci, no· 
t:i.rlusze, obrońcy .sądowi, inżynicrow!e omz technicy - na 
obszarz.e całego państwa. 
Obowiązek nie zachodzi w przypadku dokonanl.3. Ś\\·fadczenfa, 

w odniesie.ni.u do lrtórego w myśl przepisów podatnik obowiązany 
jest <lo wydania racllunlrn i jeśli rachunek t'cn rzeczywiście zostul 
wydoany. 

Zarządzenie 'powyższe wchodzi w życie z dnćem 1 lipca 194'-:i 
roku. 

Niezastosowanie się do powołanego zarządzen.!a stanowi wy· 
kroczenfe skarbowe, za które grozi pieniężna kara porządkowa. 

Bloczki. kaso'\\~a urzędowego nakładu są. do n-abycia we wła· 
&ctwych Urzędach Skarbowych (w Urzędzie Rewizyjnym). 

Lód.i, dnia 23 czerwca 1948 roku. 
(PAP 11071 

CEX1'ILU.u\ ZBYTU PF.ZEl\IYSLU P APIERXICZEGO 
w J, O D Z I, ul. WI J!;CKOWSKIEGO ~r 33 

l"Ai rud1!1 ruitychmiast: 

3 . maszynistki-korespondentk~ 
\Varw1kl do umów:enia. 

= 
Zgłoszcn.a do Działu Pei·sonalnego Centrali. = 
Do pac.lania z życiorysem nale.i:y zalq.czyć. zaś\\'i3.dezenit = z ostatn:ego miejscu p1·.icy. -= (Czyt. 7951 = 

I I I lłll I li I I I I I I I Il I Il lłl I llll I Ili li li I I ll!lllll I li I I llllllll Il I I I I I li I I I I I I I li I I I lłll li li li I I I I 
.................. ,.,. ................... '" .................................. ~ ........ " .... """"' ............................................. ,.. ............... .....,,_, ............................ "', „ TEATR AKAllE;\-IICIH „GĘSIE P ióR O" u l. POLUDNlOWA 11 ~ 
~ (C:awnlej Teatr GO. ·a1 ~ 

" \\'l."S'l'A WL.\. od dnia 2! czer1l'ca b. r. komedię Alfreda de :UusseJ ~ 
. Prod. Pan:~;~a~abr. Chem. ~ Nie igra Si" z miłością" ~ 
~dać w Aptekach i Drogeria.eh. ~ s i ... ~ „ ,,. trzech :łktach, w przekłat!'Lie '.l'Mleusza Boy'a :.l:eleńskie;;o. I". 

QQf.,QSZEN /A DROBI\':,'- Wykonanie zespolu akademickiego. r.e:ty.seria Lidii ZA:mrnw. ~luzyk" ~ 
~ Prof. STRO:MEKGEP~. Poczii,~ek o godz. 19. Niedzi2le i świtta ravmi~,; ~ 
r. i o godz. 16. - Przedsprzedat .biletów codziennie w Sekretariacie Emtni<'J ~ „ Po~ocy Stud. U. L. (ul. Ja.racza 7) vr godz. od 10 do 1'.) i w Kas:e Teatru ~ 
~ od godz. 17. - Studentom i czto!1kom Związków Zawodov. yc:1 przysiugu.! • ~ 
-_ 5~', z n i~!: a (oprócz premiery) . '# 

Leknrze 
l DOKTOR REICH.ER - specjal!st.a.: we

ne1-;'czno. skórne. p!clowe zaburzenia. 
Poludniowa 26, druga - siódma wicc?.o
l'flnl. -7819 

Dr 1111RSKI akuszc!"!a choro.by kob!ece, 
przeprowadził się na Piotrkowską Ił te
lefon 257-23. -6!2 

Dr mett. smNKO &llAWEJU' >:J4'ł'la!J 
sta chorób skórnych, ięcheru, ~ene· 
rycznych przy.1muJe, Klllnsklego 132. w 
~odz. 13-lł I 16-18. 'l'el. 2DS·55. 2~2 

Kupno i sprzedaż 
WYROB l Sprzedai: Konfekcji „UBIOn.·• 
L. Zawadzki I S-ka Ł6d2, Piotrkow~ka 5. 
Wejście • br::my. Tel. 151- S:i. -f.52 

KUPlĘ trzy maski ocllro11nc przeciw ga- I 
zowc. Tel. 128-21. -667 • 

Zagubione dokumen1'y 
UNIEWAŻNIAJU 2 legitymacje t::am,;·a
jowe, kartę RKU, palcówkę, Jeglt. zw!ąz . 
zawod„ lcgit. PCK I kartę cdzleżowq na 
naz\·:!sko ZygmWlt Dochenek L6dt, ul. 
Wólczai1~ka 231. 

ZAGUBIO:'.ITO legitymację Związku Za-
wodowego Pracowników Bankowych 
N!·. 737. Szeluta Mikotaj. -663 

ZAGUBIOXO księ:teczkę wojskową 
o 1Z::027 RKU - O:;trowlec, na nazw!sko 
Podchalicz Micha~. Dąb1·0\•;ice, pow. 
Sklcrniev;!ce. -560 

„ ..... " ............................................. "'el.. ..... '-.~ .............. ,,.,...,.'""'"" ...... ~"''~ ................... ~ :..... ..... '-. ............. ....: ' t, ........ ,.,, ........ ,_ .... _ ............... _ ....... _ .... ________ ,~ ........................ , 
I SPóL DZIELNIA Wl'DAW!'-i"'ICZA •. \YIEDZA" ~ 
~ central.na. ilu.tytn<'ja. Wydo wnicza Polsltl~ j Part:i. Socja.liJłt.} cznr.; ~ 

I zaw.iad:uuia ~ 
I że '" dniu 1 lipca 1948 r ., o godzdi~e 16 w sali konferenel .}ne.1 I I Centralnego Łni,:Iu Planowm~a w " ·arsza\\.ie, nl. Se:naeka :X:;- :< ~ 

I odbędzie :sit; ~ 
~ ZW l"CZAJ :XE b OROCZ:ri."E W ALXE ZGR O:\L\DZE!\IE ~ 
!li członków udzi:tlowców. !li 
~ <7388) ~ 
:... ................... , ...................................... , ........... , ............................................................................. '"'"' ..... '''' ............................... , , 

Hc>cla)l,Uj<' ZesJlćtł. 

UED. NACZ. - przyjmuje Oil gud1.in.\ ! '.!·tej do l:J·lej. 

Sl!:liU. Ił.EU. - od !;Oll liny I lHeJ do 11 ·teJ. 

\V \ 'UAWCJ\: S1161ó1Jeln1a \\',\·dawnln,a ,, \\' I Y.łłZA". 

t~ed.al.;tor .... „cz.~:r,, 
~t('pea l{ed. Nac .... 
:M,reta l"2 tle<!A>cc11 
Drr. Art rntn\.,tru)')"lJ 

• 
NASZJ!' l'EU:ł·o~l': 

l~'J-4t 

ll:l.~4 

IH·ll: 
ll6·\ll 

D ·r. LJ~1eg.?.t~r, •. t.'.'1t;:tu·· l'!-6.~ 

W>d·z,al Cts.!!Op;Jni 2fi1·lł0 

o~~a.? o;iosL~ l~łL37. :.'.l:t„~: 

Ek!:ie.:ycJa :lłl·ft 
noz•tti•!nl• li2-ł i 

ZAGliBIONOJ;lążeczkę-~bezp:ccza:~i 1 
Spo!ec'Lllej - Szymruislra Stefania, Sląs-

lrn ~l. • -GTO --------------------------------

Z : ŻYCIA RYB 

Pamiętaj o tym, że obiecałaś mi 
:wierność aż do wędki 

lledallci,Ja - t.6dł. ~ot?ko-ka 1.łl 
mteznie s do! tawi do domu - zł, 

' . 

- Czemu państwo odwlekają, ślub'~ 
- Nic możemy znaleźć mieszkania 

- Wstydu nie masz! W twoin1 
wieku odwiedzać mieszk.a.n ia lc.a.wa
lerów to rzecz nie do 1larowania! .• 

- Kiedy ja ogi~dalam tylko ko. 
lekcję wodorostów 

:uuszę ci wyznać wielką tajemnicę: 
... sµOO.zi()wam się„„ pięcioraczkó\v 

Ądminlstra.cja - r.tidt . f>fotrko""k " "ZD. Redakcja nor.on1Jr rytk o artyll uty ~ar11ow1on" , r~h<-!•, "' ni" twr .. u 111~. Waruakt prenlDGCl'at1: «aM. 
l30. z do.sta\Vlł prrez poczto - zł. 120, z odbiorem w Adm.lnlatracJl - zl . 100. prenumera.ta ~bfc1'owa (OO i!tl e:;:z.) zt. ~o. 
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